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4 pytania mieszkańców Baltimore do delegata ZSRR 


Naród amerykański 


pragnie pokoju 


mimo rządowej agitacji wojennej 


NOWY JORK (PAP). ISTNIEJĄCY W STANIE MARYLAND KOMITET 
WALKI © POKÓJ, WYRAŻAJĄC DĄŻENIE SZEROKICH KÓŁ NARO- 
DU AMERYKAŃSKIEGO DO ZAPEWNIENIA POKOJU, WYSTOSOWAŁ 
W IMIENIU MIESZKAŃCÓW STANU I MIASTA BALTIMORE LIST O- 
TWARTY DO STAŁEGO DELEGATA ZSRR W RADZIE BEZPIECZEŃ- 


STWA — JAKUBA MALIKA: 

List, podpisany przez przeszło ty- 
siąc mieszkańców Baltimore, w tej 
liczbie przez 95 duchownych i dzia- 
łaczy społecznych, stawia następują- 
ce 4 pytania: , 
as Czy rząd Pana udzieli przyrze- 
„ A” czenia, iż nie zastosuje pierw- 
szy bomby atomowej? 


ciężkie boje 


pod S$eulem 


25 września odziały amerykańskiej pie- 
ehoty morskiej usiłowały z kilku stron 
wedrzeć się do Seulu. Oddziały Armii Lu 
dowej stawiają zaciekły opór wojskom 
amerykańskim. i 

W rejonie rzeki Naktong oddziały Armii 
Ludowej toczą zaciekle walki z kontrata- 
kującymi wojskami nieprzy jacielskimi, 


a .. 
Zmiana decyzji 

Sądu Najwyższego USA 

WASZYNGTON (PAP). Sędzia Są- 
du Najwyższego USA Jackson unie- 
ważnił decyzję sądu apelacyjnego; 
która Qdmawiała 10 przywódcom Par- 
ti Komunistycznej St. Zjednoczonych 
prawa pozostawania na wolności za 
kaucję, do chwili rozpatrzenia ich 
sprawy w apelacii, 

Jedenasty przywódca KP USA  — 
sekr. gen, Diennis pozostaje w więzie- 
niu pod fałszywym oskarżeniem „znie- 
ważenia“ Kongresu, 


2.000.000km 
bez remontu 
dla uczczenia rocznicy 
Chin Ludowych 


PEKIN (PAP). Nowymi sukcesami 
produkcyjnymi uczczą chińskie masy 
pracujące 1-wszą rocznicę proklamo- 
wania Chińskiej Republiki Ludowej. 
Z całego kraju napływają codziennie 
liczne meldunki g nowych osiągnię- 


ciach robotników przemysłu tran- 
sportu, 

I tak m. in, kolejarze prowincji 
północno - wschodniej zobowiązali 


cię zwiększyć przewozy ładunków, 
Jedna z brygad parowoząwych w pro- 
wincji Heilunkbiang przebyła 1.860.000 
km w ciągu 2 lat bez remontu. Bry- 
gada ła postanowiła dla uczczenia 
rocznicy proklamowania Chin ludo- 
wych przebyć 2,000,000 km bez re- 
montu, 


—— 


Czy popiera Pan propozycje w 

sprawie powszechnego rozbro- 
jenia j zakazu broni atomowej przez 
wszystkie państwa przy ścisłym sy- 
stemie kontroli i inspekcji, dokony- 
wanej przez Organizację Narodów 
Zjednoczonych? 


% Czy popiera Pan lub -też czy 
zgodzi się Pan na propozycje w 
sprawie zwołania narady najwyższych 
kierowników St. Zjednoczonych i Zw, 
Radzieckiego w celu rozpatrzenia 
istniejących między USA i ZSRR roz- 
bieżności, aby pomóc w osiągnięciu 
pokoju na całym świecie? 


Czy popiera Pan nieskrępowanę 

wymianę idei i informacji mię- 
dzy narodami tych dwóch krajów w 
celu osiągnięcia zrozumienia wzajem- 
nego, które niezbędne jest dla długo- 
trwalego pokoju? 


Pytania te zadane zostały w nie- 
wzruszonej wierze, iż pozytywna od- 
powiędź utoruje drogę do pokojo- 


| wych rozmów — jedynej alternatywy 


trzeciej wojny światowej. Od wy- 
ników takich prób, jak nasza — czy- 
tamy — zależą miliony istnień ludz- 
kich na całym Świecie. Jesteśmy prze 
konani, że uwzględni Pan konieczność 
możliwie szerszego udziału narodów 
w ustaleniu wyników odbywających 
się obecnie rozmów i umożliwi Pan 
wręczenie tego orędzia w sprawie po- 
koju jednemu z członków Waszej 
delegacji w dniu 19 bm,*, ; 

Analogiczne pismo przesłane zosta- 
ło delegacjj St. Zjednoczonych. 


Dnia 25 bm. wiceminister Malik 
przyjął delegację Komitetu, w skład 
której weszli Gunther Vortheiner, pa- 
stor Levy Miller oraz pp. Mary Cle- 
veland i Philis Suggar, 3 

Malik udzielił tej delegacji pozy- 
tywnej odpowiedzi na wszystkie wy- 
mienione wyżej 4 pytania, postawione 
przez Komitet Walki o Pokój Stanu 
Maryland, 

Członkowie delegacji wyrazili cał- 
kowite zadowolenie z powodu odpo- 
wiedzi Malika i zakomunikowali, że 
w tym samym dniu mają zamiar zło- 
żyć wizytę delegacji USA w ONZ, 
aby otrzymać oficjalną odpowiedź rzę 
du USA na analogiczne 4 pytania. 

Delegacja wręczyła wicemin. Mali- 
kowi tekst odezwy do rządów Zw. Ra- 
dzieckiego i St. Zjednoczonych, pod 
któfym widnieją podpisy 1.150 obywa 
teli miasta Baltimore, Tekst odezwy 
zawiera 4 pytania, postawione Mali- 
kowi w przytocznym wyżej piśmie, 

Jednocześnie delegaci wręczyli Ma- 


Apel huty „POokój” 
pode: muja robotnicy rolni 


WARSZAWA (PAP). Na apel za- 
logi robotniczej huty „Pokój“ na Ze- 
braniach zespołowych, robotnicy PGR 
podejmują uchwały o uczczeniu rocz- 
nicy Rewolucji Październikowej i Świa 
towego Kongresu Pokoju wykonaniem 
specjalnych zadań produkcyjnych. 

Pierwszymi wśród robotników rol- 
nych, którzy podjęli apel huty '„Po- 
kój*, są robotnicy zespolu PGR Za- 
borowice w woj, wrocławskim. 22 bm, 
na ogólnym zebraniu, które odbyło się 
z udziałem przedstawicieli KW 'i PK 
PZPR, Zw. Zaw. Prac.) Rolnictwa 
oraz Zarz. Centr. PGR — robotnicy po 
wyczerpującej dyskusji zgłosili zespo- 


łowe zobowiązania. Podejmując się 
szybkiego i lepszego wykonania omło 
tów, wykopów, siewów jesiennych, 
oraz lepszego i oszczędniejszego WY- 
korzystania maszyn rolniczych, 'robot- 
nicy wskazali dokładnie, w jaki spo- 
sób wykonywać będą swoje zobowią- 
zania, 5 ; 

Robotnicy zespołu Zaborowice, W 
sklad którego wchodzą 12 PGR-ów, 
zobowiązali się przede wszystkim 
przyśpieszyć omłoty zbóż, zebranych 
z obszaru 1.108 km. Omłoty wykona- 
ja do 15 października br. zamiast — 
jak planowano poprzednio — do 
7 grudnia br. 


likowi, celem opublikowania w pra- 


| sie, tekst oświadczenia Komitetu Wal- 
|ki o Pokój Stanu Maryland, w którym 


czytamy: 

St. Zjednoczone i Zw. Radziec- 
ki, które walczyły ramię przy ra- 
mieniu przeciwko współnemu wró 
gowi, mogą i. powinny znaleźć 
drogę, aby żyć w zgodzie. Roz- 
bieżności które istnieją, powinny 
być uregulowane przy stole kon- 
ferencyjnym, a nie na polu bitwy. 
50 tys. mieszkańców stanu Mary- 
land w głosowaniu na rzecz po- 
koju, przeprowadzonym przez Ko 
mitet Walki g Pokój, wypowie- 
działo się w przytłaczającej więk 
szości za spotkaniem przedstawi- 
cieli USA i Zw. Radzieckiego w 
„celu uregulowania istniejących 
rozbieżności w drodze rozmów, 
W ich imieniu oraz w imieniu 

(Ciąg dałszy na sironie 2) 
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Warszawa od- 
budomuje swoje 
zniszczenia m re 
s kordowym tem- 
pie. Zabytki kul 
tury tego rodza- 
ju jak kościoły 
są rekonstruo- 
mane pod czuj- 
nym okiem kon- 
serwatoróm i hi- 
storykóm sztuki. 
Na zdjęciu jeden 
z marszaroskich 
kościołóro m od- 
budomie. 


(Foto — IKP) 


Na rozkaz USA 


wpisano na porządek obrad ONZ 
sprawę wznowienia stosunków z Hiszpanią faszystowską 


NOWY JORK (PAP). NA WTORKOWYM POSIEDZENIU PLENAR- 


NYM ZGROMADZENIA NARODÓW 


ZJEDNOCZONYCH TOCZYŁA SIĘ 


W DALSZYM CIĄGU DYSKUSJA NAD SPRAWOZDANIEM KOMISJI 
GŁÓWNEJ, DOTYCZĄCYM PORZĄDKU OBRAD ZGROMADZENIA ORAZ 
NAD SKIEROWANIEM POSZCZEGÓLNYCH SPRAW DO RÓŻNYCH KO- 


MISJI. 
SPRAWA DEKLARACJI 
„O PRAWACH I OBOWIĄZKACH 
PAŃSTW* 

Dłuższa dyskusja wywiązała się 
nad wnioskiem komieji głównej, żale- 
cającym odłożenie do następnej sesji 
debaty nad „Deklaracją o prawach 
i obowiązkach państw". Delegat ti- 
towski oraz delegat Wenezueli doma- 
gali się rozpatrzenia tej sprawy „na 


obecnej sesji. 

Zw. Radziecki, Polska i St, Zjedno- 
czone poparły zalecenie komieji 
głównej, 


Delegat ZSRR, Malik- wskazał, że 
rozpatrzenie tej sprawy na. obecnej 
sesji nie byłoby celowe, ponieważ 
problem jest opracowany przez 6pec- 
jalną komisję, która zwróciła się do 


wszystkich państw należących do | 


ONZ o opinię, a otrzymała dotychczas 
odpowiedzi jedynie 10 krajów. 

Również delegat Polski dr Lacha 
podkreślił, że Zgromadzenie nie po- 
winno zajmować się projektem de- 
klaracji zanim członkowie NZ nie wy 
dadzą opinii, 

Zgromadzenie odrzuciło wniosek de 
legatów Jugosławii i Wenezueli zna- 
czną większością głosów. 

WNIOSEK 
BLOKU AMERYKAŃSKIEGO 


NA TEMAT SYTUACJI W GRECJI 


W celu odwrócenia uwagi opinii 
publicznej od terroru uprawianego w 
Grecji przez reżim monarcho - faszy- 
stowski, blok amerykańsko - brytyj- 
ski przeforsował w komisji głównej 
wniosek zalgcający rozpatrzenie przez 
Zgromadzenie sprawy pod nazwą „za- 
grożenie niezależności i integralności 
terytorialnej Grecji”. 

Deleagt ZSRR — Paniuszkin. pod- 
kreśli], że nie ma żadnych podstaw 
dla rozpatrywania tej sprawy przez 
Zgromadzenie, ponieważ blokowi ame 


Delegat grecki Canellepoulos wy- 
głosił przemówienie, w którym zaata- 
kował w najbardziej ordynarny i gsz- 
czerczy sposób Zw. Radziecki i jego 
delegatów, 

Delegat Poleki dr Suchy oświadczył; 
że pragnie zrobić uwagę na niesły- 
chaną obłudę. jaką przebija ze słów 


Metalowcy 
nad zmiana 


delegata Grecji. Nawiązując do ata- 
ków delegata na Zw. Radziecki, że 
ZSRR jest, „państwem zbyt wielkim 
i zbyt potężnym“ — dr Suchy pod- 
kreślił, że rozumie dlaczego potęga 
ZSRR jest solą w oku rządu greckie- 
go. "Wiadomo powszechnie jakie są 
zamiary rzędu ateńskiego wobec Buł- 
garii i Albanii, Rząd, ten chciałby roz 
szerzyć swe granice kosztem sąsia- 
dów. 

Oświadczając, że zastrzega sobie 


© c.d.str 2 


ob radują 
norm pracy 


WARSZAWA (PAP) Dnia 26 bm, w Zarządzie Gł. Zw. Zaw. 
Metalowców w Warszawie odbyła się narada ekonomiczna akty- 
wistów Związku, której tematem była sprawa aktualizacji norm 
w przemyśle metalowym i elektrotechnicznym. W naradzie wzięli 


również udzia] przedstawiciele PKPG., CRZZ i Min. 


Ciężkiego. 
Referat o nowym systemie 
norm pracy wygłosił wiceprze- 


wodniczący ZG ZZM Kowalski. 
który stwierdził, że nórmy tech- 
niezne, wprowadzone obecnie w 
przemyśle metalowym gwarantu 
ją ciągły postep- wydajności pra- 


|ey. Nowe normy opracowane we- 


dług ścisłyeh' kalkulacji technicz 
nych oddają rzeczywiste warunki 
pracy w przemyśle, 

W- kilkugodzinnej. . niezwykle 
ożywionej dyskusji. która wywią 


Młodzież 


oliarom agresji 


w Korei 


WARSZAWA (PAP). 
sty'z Myśliborza (woj. szczecińskie) 
— Bogdana Kwiecińskiego wzywający 
młodzież do rozpoczęcia zbiórki na 
samolot sąintarny dla walczącej o 
swą wolność ludności koreańskiej zna 


Apel liceali- | 


Przemysłu 


zała się po referacie. zabierali 
głos -przedstawiciele Rad Zakła- 
dowych. poszczególnych fabryk, 
terenowi działacze związkowi i 
przodownicv pracy. 

Dawne normy, tzw. normy Sza 
cunkowe. jak stwierdzili liczni 
mówcy. były w większości niesłu 
szne, Z jednej strony hamowało 
to wzróst wydajmości pracy, Z 
drugiej strony zaś powodowało 


niczym nieuzasadnione różnice 
w. zarobkach, P 
Zabierający glos przodowni- 


cy pracy podkreślali. że wpro- 
wadzone już normy produkcyjne 
można nie tylko wykonać, ale i 
przekroczyć. Dyskusja wykazała, 
iż metalowcy rozumieją w zu- 
pełności, że wprowadzenie no- 
wych norm i podniesienie przez. 
to wydajności pracy przyczyni 
się do jak najlepszego wykona 
nia zadań Planu 6-letniego. a 
przez to. do podniesienia stopy 
życiowej mas pracujacevch. O zro 


rykańeko `- brytyjskiemu chodzi tu | laz) żywy oddźwięk wśród młodzieży |zumieniu robotników dla- no- 
wyraźnie o odwrócenie uwagi opinii | woj. szczecińskiego i całej Polski. wych. norm świadczy fakt, że 
publicznej od ucisku uprawianego| Suma wpłacona na ten ceb przez załogi coraz to nowych zakłae 
przez monarcho - faszystów ateńskich | mlodzie' woj. szczecińskiego gsięgnęła | dów pracy żądają ich w prowa- 
wobec ludu, już 300 tys. zł. dzenia. 


SET TY TE A TEPEE WYNĘT Z R EAC SETY TY EET 


mum Str. 2 


300 tysięczna 


manifestacja w Genui 


by Komunistycznej“ odbyły się w Genni 
ogólnowłoskie uroczystości ku czci dzión- 
nika „Unita“, Ww uroczystościach wzięło 
udział przeszło 500 tys. osób, w tej liczbie 
delegacje robotnicze z Mediolanu, Turynn, 
Bolonii, Florencji, Neapolu, Sycylii, Sar- 
dynii 1 innych okręgów kraju. Pochód 
uezestników uroczystości przez ulice Ge- 
nui trwał przeszło 3 godziny, Demonstran- 
ci nieśli transparenty, na których widnia- 
ły hasła w obronie pokoju i niezależności 


nią frankistowską, 


O c.d. ze str. | 


prawo ezczegółowego opisu eytuacji 
w Grecji w późniejszej dyskusji, de- 
legat Polski zaapelował do Zgroma- 
dzenia o usunięcie z porządku obrad 
sprawy pod nazwą „zagrożenie nieza- 
leżności i integralności terytorialnej 
Grecji", 

Pod presją delegacji amerykañeiej 
Zgromadeznie mechaniczną więkezo- 
ścią golsów postanowiło wpisać ten 
punkt na porządek obrad. Tak samo 
uchwalono wpisać na porządek obrad 
prowokacyjną skargę delegata Kuo- 
mintangu pod nazwą „zagrożenie po- 
litycznej niezależności i terytorialnej 
integralności Chin“, 


INGERENCJA USA 
w SPRAWY 

BUŁGARII, RUMUNII I WĘGIER 
. Zgromadzenie przeszło następnie do 
dyskusji nad sprawą ewentualnego 
wpisania na porządek dzienny punktu, 
Pod nazwą „przestrzeganie praw czło- 
wieka i podstawowych swobód oby- 
watelskich w Bułgarii Rumunii i na 
Wegrzech“, 

Delegat Polski Drohojowski doma- 
gał sie stanowczo usunięcia tego 
punktu z porządku obrad, przypomi- 
nając, że podczas dwóch poprzednich 
sesji, delegacja polska przedstawiła 
dowody, iż punkt ten wniesiony został 
z jawnym pogwałceniem zasad Karty 
ONZ jedynie w celu stworzenia wro- 
giej atmosfery przeciwko pewnym 
państwom, z powodu ich programu 
gospodarczego i społecznego, 

Delegat radziecki Arutiunan poparł 
stanowisko polekie, oświadczając, że 
niema ani faktycznych, ani prawnych 
podstaw dla wpisania tego punktu na 
porządek obrad. Delegat R. Ukrainy 
Baranowski także domagał się usunię 
cia tego punktu, 

Głosami delegatów należących do 
bloku amerykańsko - brytyjskiego — 
Zgromadzenie postanowijo wpisać ten 
punkt na porządek obrad. Przeciwko 
temu głosowały delegacje ZSRR, Pol- 
ski, Czechosłowacji, Ukrainy i Biało- 
rusi, 


STOSUNKI CZŁONKÓW ONZ 
Z HISZPANIĄ FRANKISTOWSKĄ 
Na posiedzeniu popoludniowym dy- 
skutowano nad sprawą stosunków 


w Hiszpanii. 


Delegat Polski 


sać sprawę Hiszpanii 
obrad, 


porządek obrad, ., 


PEAK TUNKUA NEATA TU AVANAN NAVADNA AA YYYY ADWARE YYYY 


Wytrząsnął z kieszeni trochę okruchów tytoniu, 
skręci] go w skrawku gazety i zaciągając się ciem- 
nym, gryzącym dymem, monologował: r 

— Grunt to się nie martwić, obywatelu! Koń ma du- 
ży łeb, niech się martwi. Ja kiedyś też się przejmo- 


wałem byle głupstwem, lecz teraz... — „Wasik“ otwo- , 


rzył usta, alo Kędzierzawy nie dał mu dojść do słowa: 
— Zostawcie, zostawcie! Ja wiem, że 6 latek to nie ty- 
dzień, ho, ho, ho! Ale to jeszcze nie tragedia! Nie wie- 
cie, jak to mówią? Rok, ni wyrok, dwa lata, jak za bra - 
ta, sześć lat akurat! Ha, ha, ha! 

Znowu zahuczał donośnym śmiechem. 

Po obiedzie mówił dalej — „Wasik“ dowiedział się 
z pewuą ulga, że sprawa Kędzierzawego wcale nie jest 
lżejsza od jego sprawy. Nie przejmujący się niczym 
Miecio został pochwycony przez milicję w czasie uciecz- 
ki po nieudanym. zbrojnym napadzie na zagrodę pew- 
nego rolnika w powiecie jedrzejowskim. 

Znaleziono przy "im pistolet „Vis“, 

— Nawet nie warto wykręcać się! — powiedzial 
ezczerze „Wąsikowi* — Na nie to się nie zda! Ot, wpadł 
człówiek. to j posiedzi! Wiezienie też dla ludzi! 

Nagle do „Wasita“ przyszła pewna myśl. 

— Słuchajcie... — zapytał — czemu nas tutaj przy- 
wieźli? Przecież jesteśmy już po wyroku! 

— Poczekaj, poczekaj, nie śpiesz się tak! Wyrok się 
musi uprawomocnić! Nie potrwa to długo! Jutro, albo 
pojutrze wywiozą was. 


— 
Delegat San Domingo, popar? wnio- 
sek Boliwii i Peru oraz zażądał re- 
wizji rezolucji Zgromadzenia Naro- 
dów Zjednoczonych z 12 grudnia 1946 
roku potępiającej reżim faszystowski 


Delegat polski dr Suchy stwierdził. 
że uchwała ta została powzięta na 
podstawie eprawozdania specjalnej 
podkomisji Rady Bezpieczeństwa, któ- 
ra doszła do wniosku, że sytuacja w 
Hiszpanii jest źródłem napięcia 6y- 
tuacji międzynarodowej i że istnienie 
reżimu Franco stanowi zagrożen.e dla 
pokoju, Reżim Franco powstał dzięki 
pomocy Hitlera i Mussoliniego. Fran- 
co udziela? pomocy Hitlerowi i Mus- 
soliniemu, przeciwko kłórym walczy- k 
ły Narody Zjednoczone, 
wskazał następnie, 
że Zgromadzenie, podejmując decyzję 
o wykluczeniu reżimu faszystowekie- 
go w ONZ zastrzegło sobie prawo re- 
wizji tej decyzji w wypadku utwo. e. 
nia nowego rządu w Hiszpanii lu) w 
wypadza potrzeby podjęcia ostrzej- 
6;ych kreków przeciwko reżinewi 
Franco. Natomiast dotychczas w Hi- 
*zpanii nie zaszły żadne zmiany, Za 
wnioskiem Peru i Boliwii ukrywają 
się machinacje i strategiczne vlanv 
St Zjednoczonych w Europie, traktu- 
jące Hiszpanię frankistowską jako 
bazę dla dalszej eskpansji USA. 

Mimo przekonywujących argumen- 
tów delegata polskiego, oraz del>ga- 
ta radzieckiego Babachodżajewa , któ- 
ry całkowicie poparł jego stanow'- 
sko. Zgromadzenie 45 głosami prz3- 
c.wko 9, przy 2 delegatach wstrzymu - 
jących się od głosu postanowiło wpi- 
na porządek 


SKARGA ZSRR PRZECIWKO 

AGRESJI USA WOBEC CHIN 
Delegat kliki Kuomintangu, wystą- 
pił na posiedzeniu wtorkowym z pro- 
testem przeciwko wpisaniu na porzą- 
dek obrad skargi Zw. Radzieckiego 
przeciwko agresji amerykańskiej wo- 
bec Chin, Jednakże Zgromadzenie od 
rzuciło protest delegata Kuomintangu 
i postanowiło 36 głosami przeciwko 6, 
przy 6 delegatach wstrzymujących 
się od głosu, wpisać ten punkt na 
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korespondencja „Prowduiy z korel 
iS ` 
mea w BOhRaterski Seu 


broni się przeciwko amerykańskim agresorom 
Ani kroku wstecz! 


— oto hasło robotników Seulu, którzy 


zaznali pierwszą słodycz wolności 


MOSKWA (PAP) 
ki z Korel, poświęconą bohaterskiej obronie Seulu, 


Na rozkaz USA 


państw należących do ONZ z Hiszpa- 


brudnej 


„Prawda“ zamieściła korespondencję Borzen- nych 


der. 
| Minęło 10 dni od chwili wylądo 

wania 40-tysięcznego desantu a- 
merykańsko-angielskiego w In- 
czon, którego głównym celem — 
wedlug- zeznań jeńców ;—. pisze 
korespondent — było zajęcie Se- 
ulu, W ciągu tych 10 dni wojska 
agresorów straciły znaczną część 
swego sprzętu wojennego, ponio 
sły duże straty w ludziach, jed- 
nakżę postawione zadania nie wy 
konały, Awanturniczy charakter 
desantowej operacji, którą Mac 
Arthur chciał potraktować jako 
utworzenie drugiego frontu. sta- 
je się z każdym dniem coraz bar 
=: pr Ch onej flot l 

ręty połączonej floty anglo- 
amerykańskiej dokonały przed 
wysadzeniem desantu intensywne 
go obstrzału artyleryjskiego u- 
mocnień nadbrzeżnych. Ale z 
chwilą, gdy rozpoczeło się lądo 
wanie, okręty d:=untowe znalazły 
się pod ogniem ocalałej artylerii 
oreańskiej, kulomiotów j ealw 
karabinowych. 

Opór wojsk armii Indowej — 
pisze Borzenko — wywołał za- 
męt ; panikę na okretach. Pier 
wsza próba desantu nie powiodła 
się. Trzeba było wznowić ogień 
artyleryjski z okretów i wez- 
wać lotnictwo, i 

ciagu pierwszych kilku dni 
ofensywe nieprzyjaciela wstrzy- 
mywał ieden pułk artyleryjski 
i jeden batalion piechoty mor- 
skiej, Ludzie walczyli na śmierć 
i życie. ginęli, lecz nie cofali sie. 
Dowództwo armii ludowej į wła 
dze cywilne wydały nadzwyczaj- 
ne zarządzenia w celu obrony 
miasta. Do Seulu forsownym mar 
szem zdążały posiłki, mieszkań- 
cy miasta z gorączkowym pośpie 
chem budowali - linie  obronme, 
które potrafiłyby wstrzymać po- 
suwanie się piechoty i 'czolgów 
nieprzyjacielskich. Obrone orga- 
nizowano z uwzględnieniem za- 
sad prowadzenia aktywnych dzia 
łań bojowych. Obrona miasta kie 
rowali ludzie silnej woli, bezgra 
nicznie wierni swemu ludowi, 

Wielu mieszkańców chwyciło 
za broń ; na przedniej linii fron- 
tu broniło miasta, Droga od In- 
czonu do przedmieść Seulu zna- 
czona jest gesto trupami agreso 
rów. Jeńcy amerykańscy nazy- 
waja ją drogą na Golgote. Bar- 
dziej trzeźwi spośród nich oba- 
wiają się, aby Inezon nie stał 
się drugą Dunkierka. 

Mac Arthur wścieka się i rzuca 
nieustanmie ludzi do 


stwa. 


— A bo ja wiem? Wiadomo że nie do kina! 

Na tym rozmowę przerwano, bo Kędzierzawy znowu 
rozpoczął przetrząsać kieszenie w poszukiwaniu choćby 
najmniejszego źdźbła tytoniu. 

Spać poszli wcześnie, lecz do późnej nocy rozmawiali, 
„Wasik“ opowiadał o swej sprawie, pytał Kedzierza- 
wego o stosunki, panujące w więzieniu. 

Tamten zadawał mu różnorodne pytania i bardziej 
bystry od „Wasika“ bez trudu zorientowałby się, że 
Kędzierzawy po prostu chce wiedzieć z kim ma do czy- 
nienia, że chce wybadać swego towarzysza i stwierdzić 
czy może z nim mówić szczerze i otwarcie, czy też wi- 
nien się przed nim mieć na baczności i być skrytym 
i zamkniętym. 

Kędzierzawy jasno zdawał sobie sprawę z tego, że 
oczekuje go surowy wyrok. Perspektywa długoletniego 
pobytu w więzieniu wcale się doń nie uśmiechała, Od 
pierwszego dnia aresztowania myślał nad tym, jakby tu 
odzyskać wolność, Przybycie „Wąsika” otwierało nowe 
perspektywy, Zawsze co dwie głowy to nie jedna. Dwóch 
ludzi potrafiło dokonać tego, czego jeden nie byłby w 
stanie uczynić, 

Zbliżała się już >ółnoc, w celach panowała cisza, 
sprzed zakratowanego okna dobiega? tylko odgłos mo- 
notonnych kroków wartownika, kiedy Kędzierzawy zde- 
cydował się otwarcie przedstawić „Wąsikowi* swą 
myśl... 

Obrócił się ku „Wąsikowi” i zniżając głos szepnął: 

— Dostałeś szóstkę, prawda? 

„Wąsik” potakująco skinął głową. 

— A wiesz, że jeśli masz głowę na karku, to już 
jutro mógłbyś być ua wolności? 

Oczy „Wasika“ zalśniły dziwnym blaskiem. Z zain- 
teresowaniem spojrzał na Kędzierzawego. 

— Uciec? 

— Pewnie, że tak, można... 


chcąc za wszelką cenę zająć Se- 
ul. Ma on nadzieję. że zajęcie 
Seulu osłabi ducha narodu kore- 
„ańskiezo. stanie sie atutem w 


|gielskiej na sesji Zgromadzenia 
Ogólnego Narodów  Zjednoczo- 
i przyniesie mu nowy 0r- 


Amerykanie — nisze dalej ko- 
respondent, posuwają si: jeszcze 
naprzód. Zdołali oni zajać teryto 
rium, które całkowicie wystarczy 
by zmieścć , 
gił. Oddziały armii ludowej bo- 
hatersko walczą: utrzymnjae swe 
pozycje nawet wówczas wdy bez- 
pośrednia łączność z sąsiadami 
została przerwana, Obrona Seulu 
stała się obroną jak najbardziej 
aktywną, Na najbardziej niebez- 
dziesiątki 

i 
doborowych. grupy ochotnicze, 
dokonywuja_ śmiałych wypadów 
na wroga. a 

ul stoi niewzruszenie jak a 
lała. To nie bunkry i umocnienia 

wstrzvmują Amerykanów, lecz 
udzie wychowani przez 
pracv, ludzie, którzy w 
walk okazali się silniejsi od 0- 
gnia żelaza i kamienia, 

Ani kroku wstecz.— pisze w za 
kończeniu Borzenko — oto hasło 
robotników Seulu. którzy zaznali 
pierwszą słodycz wolności. Obroń 
cy Seulu uczą naród hartu i me 


Wojska armii ludowej wierzą, 
że niedaleka jest chwila, kiedy 
przei”- one do kontrofensywy i 
zdruzgocą ostatecznie agresorów. 


Dalsze dokumenty 
demaskują zdrajców Korei 


PEKIN (PAP). Prasa koreańska w | które świadczą, iż lisynmanowcy przy 
dalszym ciągu publikuje dokumenty, j czynnym poparciu kół 


Wielkie demonstracje 
w Austrii 


WIEDEŃ (PAP). 
szło we wtorek do potężuych demonstracji 
1 strajków przeciwko nowemu układowi 
cen i płac, 
wym kierownictwem Partii Socjalistycz- 
nej a przedstawicielami kapitału, 

Na podstawie tego układu nastąpić ma 
podwyżka cen prawie wszystkich artyku- 
łów spożywczych oraz szeregu towarów 
przemysłowych, jak również węgla, opłat 
za elektryczność | gaz oraz taryfy kole- 
jowej, tramwajowej i autobusowej, 

Według obliczeń ekonomistów, zwyżka 
cen wymienionych w układzie artykulów 
spowoduje w krótkim czasie ogólną rwyt» 
kę cen wszystkich pozostałych towarów 
e przeszło 30 proc, 
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4 pyłanie 


(Ciąg dalszy ze strony 1) 


` przeszło iąca  przedstawicielf 
poci Skies podpisali list 
otwarty, wzywamy do wznowienia 
prób zapewnienia pokoju w dro- 
dze rozmów. My, którzy dźwigać 
będziemy brzemie wojny, doma- 
gamy się, aby głos narodu, na- 
wołujący wszędzie do pokoju, z0- 
stał uwzględniony. 
Prosimy o odpowiedź na 4 pyta- 
nia które są istotne dla zagad- 
nienia pokoju, Zadajemy te py- 


grze amerykańsko-an- 


pozytywne odpowiedzi obu rzą- 
dów zapewnią podstawę, na któ» 
rej może być oparty trwały po- 
kój. Wzywamy rządy USA i Zw. 
Radzieckiego do udzielenia przy- 
rzeczenia, iż nie zastosują one 
pierwsze bomby atomowej, Jej 
zastosowanie byłoby moralnie nie 
uzasadnione i stałoby się sygna» 
łem do rozpoczęcia trzeciej woj- 
ny światowej, 
Wzywamy rządy USA i Zw. Ra- 
. dzieckiegą do przyjęcia zasady 
rozbrojenia powszechnego i suro- 
wego międzynarodowego zakazu 
broni atomowej, gdyż wyścig zbro 


ić na nim 40 tys. mo- 


odcinkach 
oddziałów 


działają 
strzelców 


Bohatersko walczący 


„ska- pokoju. 


Wzywam ly USA i Zw. Ra- 
adedliegć a Syrien zgody 
na spotkanie między najwyższymi 
kierownikami rządu amerykań- 
skiego i radzieckiego, gdyż jest to 
jeden z pokojowych sposobów 
uniknięcia wojny atomowej. 

Wzywamy wreszcie rządy USA 
i Zw. Radzieckiego. aby przy ja- 
ły nieskrępowanej wymianie idei 
i informacji między narodami obu 
krajów w celu osiągnięcia zr0- 
zumienia wzajemnego, które jest 
konieczne dla długotrwałego po- 
kofi“, 


partię 
tyglu 


rządzących 
USA przygotowali się do zbrojnego 
zaałakowania Koreańskiej Republiki 
Ludowo - Demokratycznej, 


liście Li Syn-Mana z 30 września 1949 
roku do jego emisariusza w St, Zjed- 
noczonych — Roberta Olivera, czyta- 
my m. in.: „Jestem głęboko przekona- 
ny, że obecnie jest najwłaściwsza 
psychologicznie chwila. aby podjąć 
agresywne kroki i połączyć sie z lo- 
jalnę wobec nas częścią armii komu- 
nistycznej na północy, by zlikwido» 
wać pozostałą jej część, Wyprzemy 
część ludzi Kim Ir-Sena do górzy- 
stych okręgów i łam zamorzymy ich 
głodem...“ 

Dzienniki podają również teket li- 
stu, który Li Syn-Man otrzymał od 
swego doradcy politycznego Pen Ku- 
Ena w sprawie projektu koreatńsko- 
amerykańskiego układu o sojuszu, 
WON OOOO 

Spojrzał w stronę drzwi jakby lękając sie, że stoi 
tam ktoś niepowołany i podsłuchuje, po czym ściszając 
głos do ledwie słyszalnego szeptu zaczął rysować przed 
zaintrygowanym i podnieconym „Wąsikiem* plaa 
ucieczki, 

— Widzisz — mówił rano zaczniesz barabanić w 
drzwi, Przyjdzie klucznik, otworzy judasza i spyta „cze- 
go"? Wtedy ja powiem, że zepsuł nam się ustęp i całą 
celę zaleje woda, Co klucznik zrobi? 

Przerwał i pytająco spojrzał ną „Wasika“, 

„Wasik“ gapi? się na niego, nie wiedząc co powie- 
dzieć. Kędzierzawy uśmiechnął się i ciągnął dalej: 

— Klawisz wejdzie do celi i pochyli się nad muszla. 
A ja jnż będę miał przygotowaną rurkę. Kiedy on się 
pochyli grzmotnę go w łeb i gotowe! Cela otwarta, dro- 
ga wolna. Krata będzie prawdopodobnie otwarta, a jak 
nie, to zabierzemy -nu klucze. Co ty na to? 

s „Wasik“ milczał. Projekt podsuniety przez Kedzie- 
rzawego wyda] mu się szalonym i niemożliwym do 
zrealizowania, Z drugiej strony jednak... 

— To nie taka łatwa sprawa — bąknął — może się 
nie udać... 

Kędzierzawy parsknął krótkim, donośnym śmiechem, 

— No to eo, czym ryzykujesz? ` 

Istotnie, cóż miał do stracenia? Sześć długich, mo- 
notonnych, cieżkich lat w wiezieniu, Półmroczna, pu- 
sta cela. Cień krat na podłodze. Dni ciągnące się niczym 
lata. A za zakratowanym oknem, pogodne jasne niebo, 
wysokie dzwonki tramwajów, słońce lśniące w szybach 
nowoodbudowanych kamienic, pokryte zielenią drzewa, 
A za zakratowanym oknem — wolność... 

Uniósł się na pryczy, spojrzał na Kędzierzawego 
i twardym zdecydowanym głosem powiedział: 

— Dobrze. 
Wtedy Kędzierzawy uśmiechną? się i wyciągnął do 

„Wasika“ swą silną, chropowatą dłoń. 


W całej Austrii do- 


zawartemu miedzy prawico- 


tania głęboko przeświadczeni, że ' 


jeń zawiera zarodek wojny, a nie * 


W ogłoszonym na: łamach prasy 
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Powieść Juħana Gałaja pt. „W ro- 
dzinie Lebiodów* znaliśmy raczej 
fragmentarycznie z audycji radio- 
wych. Nakładem „Księżki į Wiedzy“ 
ukazała się ostatnio w wydaniu księż 
kowym i dop. teraz można się w niej 
rozemakować, W ścisłym słowa zna- 
cAeniu „W rodzinie Lebigdów* nie 
Jest utworem literackim į nawet okre 
|ślenie „powieść“ w podtytule ma ra- 
| czej charakter symboliczny dla wyda 
| nia książkowego, Jest to stanowczo 
coś więcej, niż kompozycja literacka 
To jakby reportaż dokumentalny uj- 
mujący przy pomocy środków pisar- 
|skich nową rzeczywistość powsta ję - 
|c4 na wsi polskiej, W gałajowskiej 
„powieści* akcja rozgrywa się w 
Reczycach, wsi rodzinnej Lebiodów, 
lecz wiemy, że takich Reczyc we 
współczesnej Polsce Ludowej jest już 
bez liku, 


Julianowi Gałajowi trzeba przypi- 
śać ten zaszczyt niezwykły, de bodaj 
on pierwszy w literaturze polskiej 
wzięł dobry przykład z twćrczości ra 
dzieckiejj wyzwolił swą powieść z 
cech literackich j nasycił swe dzieło 
realizmem socjalistycznym. W ten spo 
sób sztuka pisarska nie tylko prze- 
twarza autentyczną rzeczywistość lecz 
bezpośrednio wpływa i kształtuje w 
wymiarze kulturalnym realną fakture 
przemian. Pisarz dzięki temu staje się 
| współtwórcą dalekosiężnych przeobra 
żeń w środowisku, które służy mu za 
temat literacki, 


Relatywny proces przenikania życia 
do liłeratury i ułud literackich do 
życia nie jest zagadnieniem ostatniej 
doby, choć pojęcie realizmu socjali- 
etycznego skonkretyzowało się do- 
piero w czasach ostatnich, Można po 
wiedzieć, że jest to temat odwieczny, 
ale dopiero teraz literatura i życie 
staje się cudowną symbiozą, Dopiero 
teraz dzięki upowszechnieniu dóbr 
kulturalnych każda forma twórczości 
ma zagwarantowany szeroki dopływ 
do mas ludowych i wywiera swój 
niezawodny wpływ. Słowo staje się 
rzeczywistością, a przez oddziaływa- 
nie kulturalne tworzą sie nowe, ol- 
brzymie dobra epołeczne które nie 
mogą pozostać bez wpływu na kształ 
towanie stę nowej rzeczywistości. 

Nie wiemy w jakich warunkach Ga 


— Ha! Ha! Ha! — zaśmiewała 
się Hanka. — To niby chwaląc 
nas, chwalicie i samych siebie? 
Tak „przez kwiatek“? 

— Noooo, nieeee, bo zupełnie 
szczerze jesteśmy zachwyceni. 
— Czy mamy rację, to dopiero 
Ipóźniej się okaże — wtrącił po- 
ważnie Kazik. 


tał Antek. 

— Nie. Jeszcze nic. Dopiero w 
nocy przyszło to do głowv Jance. 
Więc chcemy, teraz, zaraz po śnia- 
|daniu zabrać się do „dzieła”... 
— Do roboty? Tak przy wszy- 
stkich? Nic nie rozumiem. Mów- 
cie jaśniej. Może do innych wnio- 
sków doszłyście — nacierał Jurek. 
— Widze, że się nie bardzo ro- 
zumiemy. Zaraz skończymy śnia- 
danie, to później urządzimy sobie 
aradę w moim namiocie. Słuchaj 
zwróciła się do siedzącej obok 
niej Janki. — Zwołaj wszystkie 
|zastępowe do mego namiotu. Mu- 
kbimy się śpieszyć... 

Niezwłocznie po śniadaniu roz- 
|poczęto naradę. Okazało się, że 
dziewczynki i chłopcy doszli sa- 
modzielnie do tych samych wnio- 
sków i różnili się tylko w planach 
dalszego działania. Przyjęto wresz 
ie projekt wysunięty przez Jan- 
kę. 

— Ale jak my się do tego za- 
bierzemy? — odezwała się ze 
martwiona miną Ziuta. — To be- 
dzie beznadziejna robota. Ile na 
ito trzeba czasu. 

— Trochę masz rację — mówi- 
la Hanka — ale przecież. trzeba 
Bie zastanowić, w tym celu zebra- 
śmy się. 


— A może wy już coś?... — py- _ 
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Povieść Juliana Galaja 


„W rodzinie Lebio dów“ 


Napisał: Zdzisław Wójtowicz 


łaj pisał swą powieść: czy pisał ją | następuje etap drugi i nie może on 
w bezpośrednim zetknięciu z ludnoś- | działy rodzinne, miedzą podminowa- 
cię którejkolwiek z Reczyc, czy sam | ną zawiściami eesiedzkimi. Do karło- 
jest którejs z Reczyc mieszkańcem? | walego gospodaretwa maszyna ma do 
Dla sprawy jest to w zasadzie obojęt | stęp utrudniony. Miedza jest przesz- 
ne, jeśli autentyczność obrazu jak | kodą, pierwszą przy zastosowaniu no- 


szlachetniejszy dziąłacz „nowego' pa 
da ofiarą zbójeckiej napaści ciem- 
nych sił, lecz dzieło postępu nie zo- 
stało zachwiane, . Zbroczony ofiarną: 
krwią młody Lebioda jedzie leczyć ra 
ny do szpiłala, lecz porwana jego 


w tym wypadku jest bezsporna. „W | woczesnej ekonomiki, która może roz | przykladem młodzież reczycka dokoń 
rodzinie Lebiodów'* ujęty został je- | winęć kulturę rolną i* rozpocząć na | Czyła budowę domu ludowego i dzie- 
den etap przemian dogłębnych na pol |wsi epokę powszechnego dobrobytu. |ło elektryfikacji, a gdy rekonwales- 
skiej wei, lecz po zwycięskim pierw Już te pierwsze reformy  postępo- cent wraca do swej -wsi rodzinnej, 
szym etapie we  współzawodnictwie | wej czołówki wywołały w Reczycach | do swego warsztatu ideowego, ¿arów 
pracy, czy przebudowie ustrojowej | mobilizację wrogiego podziemia. Naj| ki płoną we wszystikch chatach na- 


| wet w najbiedniejszych, Powie ko“ 
| czy się zbrataniem starych i młodych. 
/ zwarciem szeregów dla dalszej walki 
,o postęp, stary Lebioda odzyskuje 
„swego syna w domu ludowym, o któ 
4 rym do niedawna sama myśl była 

| nienawistna, a przed wszystkimi sta- 
| je zagadnienie spółdzielczości produk 


OE cyjnej. 


Na tym Gałaj zakończył swą po- 
wieść pt. „W rodzinie Lebiodów', 
| alici nie na tym zakończyło sie życie 
| w Reczycach. Należy więc oczekiwać 
|że ło dopiero początek wielkiego 
| cyklu, wielkiego, jak życie ludzkie, 
jak całe pokolenie. które w trudzie i 
znoju i nieugiętej walce kształtuje 
nowe oblicze wsi polskiej, 

Aczkolwiek na wstępie powiedzie- 
liśmy, że powieść Gałaja nie jest w 
ścisłym słowa znaczeniu utworem lite 
rackim, ło jednak nie można odpędzić 


| 


W czasie akademii z okazji 25-lecia trórczości Władysłarwa Broniero- | chęci porównania jej z „Chłopami* 
skiego wiceminister Kultury i Sztuki Wł. Sokorski udekoromwał Jubilata, | Reymonta, Ten epos chłopski, na- 
ro imieniu Prezydenta RP Krzyżem Komandorskim z Gwiazdą Orderu Od- | wskroś literacki choć bez pięknodu- 
rodzenia Polski podkreślając jednocześnie, iż twórczością sroą Broniewski | chów powieściowych, przy zestawie- 
służył miernie i ofiarnie klasie robotniczej, Partii i narodowi. Na zdję- | niu nie zatraca swych walorów ar- 


ciu: Fragment uroczystości jubileuszowych. 


pozostać bez swego literackiego dzie 


(Foto — Film Potski | tystycznych, iście matejkowskiego roz 


jopisa, bo życie nie uznaje przesto- | Szybka odbudowa Warszawy — to wielki cel ogólnonarodowy, 


jów w procesach ewolucyjnych, Ga- 


laj przedstawił nam jak w „starych“ | To zadanie na miarę historyczną. Miasto to zasłużyło w pełni 
Reczycach zaczęło się „nowe“ pod | by stać się przedmiotem dumy į kultu powszechnego. Nie ma, 
wpływem czołówki postępowców z | bo chyba nie powinne być w Polsce, ani nawet noza jej grani- 


młodym Stachem Lebiodą i aktywistą 
peperowskim na czele. Powieść rozpo 
czyna się w potajemnym szynku bo- 


cami, człowieka noszącego w sercu godność i honor Polaka, 
który by nie czuł się moralnie | społecznie zobowiązanym wo- 


gacza wiejskiego, przedstawia proces | bec Warszawy, wobec jej losów, Jej potrzeb | Jej przyszłości. 
dojrzewania chłopów dos spółdziel- | Czyż więc mógłby ktokolwiek z nas poskąpić Jej swel pomocy. 


czości Samopomocy Chłopskiej oraz 
proces unowocześniania Reczyc dzię- 


gdy Warszawa tej pomocy najbardziej potrzebuje?” 


ki elektryfikacji i maszynom, a także | Z przem, Prezydenta Bieruta na inanguracje września 1947 r. 


stawia jasno sprawę miedzy w go- 
spodarstwach rozdrobnionych przez 


LL2022>2>22>)> 


AJEMNICA 


T MARIA BORUNIOWA | ; 


/ ———— 


LEŚNEJ POLANY =v | 


— Słuchajcie! Jak sobie przy- 
pominam — powiedział Jurek — 
Karski kręcił się koło starego na- 
miotu Hanki. Tak od was słysza- 
łem? 

— Ale potem namiot się spa- 
liŁ.. — zaczął Kazik. 

— Czekaj, jeszcze nie skończy- 
łem! Jeśli się namiot spalił, to 
trudno na jego miejscu zaraz po- 
stawić drugi, bo by czuć było spa- 
lenizną, 

— I tak też zrobiono. 

— Racja. Namiot stoi gdzie in- 
dziej. Chodzi tylko o to, czy pod- 
palacze wybrali namiot Hanki 
przypadkowo, czy też zrobili to 
celowo? 

— Na pówno zależało im na 
tym. Jeżeli nas nie mogli „wyku- 
rzyć“, to starali się, żeby chociaż 
ten namiot nie stał na tym miej- 
scu, 


— Janka ma słuszność. Trzeba 
będzie od tego miejsca zacząć. 
Więc jedno już omówione. Teraz 
opracujemy plan rozrywek i za- 
baw. Uważam, że Marysia zajmie 
się ćwiczeniami fizycznymi, Dan- 
ka poprowadzi zabawy i gry ru» 
chowe, a ty Krysiu? 

— Ja będę obserwować, czy kto 
nas nie podpatruje. 

— Tak. Słusznie. Więc my — 
reszta wraz z chłopcami, zostanie- 
my w obozie. Tylko pamiętajcie 
dziewczynki: co należy do wa- 
szych zadań. 

— No, to już jesteśmy przygo- 
towani. Na nas pora, druhowie. 
Zaraz po obiedzie tutaj przyjdzie- 
my. Cześć druhny — mówił Jurek 
odchodząc z kolegami. 
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vPOISKA 


- niezłomnym ogniwem 
frontu pokoju. Wyku- 
wać jej siłę i obronność 
— to nasze główne 
zadanie 


w walce o pokój!“ 


machu w obrazie, swej monumental- 
ności, lecz „Chłopi Reymonta 64 już 
dokumentem przebrzmiajej, niepowta 
rzalnej przeszłości wiejskiej, a rzecz 
Galaja jest pierwszą częścią eposu 
o chłopach współczesnych o wsi pol- 
skiej w dobie przemian, Jeśli w ze- 
stawieniu z Reymontem Gałajowi zde» 
braknie walorów artystycznych. to 
wyrównywuje je dynamika ideową 
tak silna. jakiej nie znajdziemy w 
żadnym utworze o sielsko — aniele 
skiej wsi polskiej, 

Gałaj przestawił zwrołnicę, jest w 
swym utworze czynnikiem konstruk= 
lywnym i złote ostrogi literackie po= 
winny mu być obojętne. Reymont mi 
siał swój epos zakończyć dokumen- 
łem hańby i mrokćw średniowiecza, 
a Gałajowi dopisuje szczęście niewy= 
mierne, ze swego napoły pańszczyż= 
nianego chłopa, niewolnika kapitali- 
slycznych wyzyskiwaczy, doprowae» 
dzać moe do sprawiedliwości 6po= 
łecznej i przekształcać go w dzielne= 
go człowieka pracy. Upadło hańbięce 
jarzmo. znika freudowski kompleks 
Maryny, a Stacho Lebioda może ewe 
ukochane Reczyce uszcześliwić ma» 
szynami, może nimi cały świat zadzim 
wić... 

Tak! Galaj dał kulturze polskiej 
bardzo wartościową i pożyteczną 
książkę, Takich książek naeza litera= 
tura potrzebuje możliwie najwięcej! 


Nowe życie nie wymaga 6zminki li-' 
terackiej! Potrzebuje najwięcej współ: 


twóroów, a * 


Zdzisław Wójtowies 


Yrtit 


Rok6Nr32 


TYGODNIOWY DODA TEK IKP 


29 9. 1950 


Bawcie sie - 


Przeraźliwy zgrzyt hamulców... 
Zbiegowisko,, Przerażony kie- 
rowca wyskakuje z szoferki... 
Ktoś dzwoni po Pogotowie Ra- 
tunkowe... 


Znowu wypadek. Uczeń wpadł 
pod samochód. 


Niestety. wypadki takie zdarza- 
ja się często. Przede wszystkim 
z Waszej winy. Uważacie, że wiel 
komiejska jezdnia, to teren zaba 
wy. Albo. że czepianie się tram- 
waju — to sport, 


Czasem się uda. czasem pocią- 
ga to za sobą tragiczne skutki. 
Widzieliście zanewne nieraz ma- 
łego chłopca, kuśtykająceqo o ku 
lach? Czyż może być bardziej 
smutny, bardziej wstrząsający 
widok? 


Gdy przyjdzie Wam kiedyś o- 


chota uczenienia się tramwaju — 
pomyślcie o tym chłopcu, Dopie- 
ro wszedł w życie, a już jest ka- 
leką.. Pomyślcie o setkach Wa- 
szych kolegów, będących kaleka- 
mi z własnej wyłącznie winy. 


Pomyślcie, ile krzywdy uczy- 
nili sobię, swym rodzicom, Pań- 


-stwu, Pomyślcie o tym. że potrze- 


bni jesteście naszej Ojczyźnie, że 
przyjdzie czas, gdy obeimiecie 
ważne posterunki pracy. by kon- 
tynuować budowę tego, co budu- 
jemy my. 


Jeśli zaś potraficie — w co nie 
wątpię — rozsadnie myśleć, to da 
cie spokój zabawom na jezdni I 
czepianiu się tramwajów, 


Nie chcecie przecież chodzić © 
kulach. lecz pracować razem z 
nami, prawda? 
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IEUSTROWANY KURIER POLSKI 


U progu sezonu koncertowego Pom. Orkiestry Symfonicznej 


Pożądane | praktyczne Innowacje 


spopularyzująiumasowiąkoncerły| 


Jesteśmy w przede dniu otwarcia sezonu koncertowego Pomor- 


skiej Orkiestry Symfonicznej. 
Na sezon 1930 l 


węełacyjny program i bogaty planpracy, ale nadto wiele 
nych innowacji zmierzających do umasowlenia i 


51 dyrekcja orkiestry przygotowała nie tylko re- 


apital - 
spopularyzowa- 


n 1 koncertów, innowacji, jakich dotychczas w Polce nigdzie nie 


stosowano, 


Aby innowacje te przeprowadzić skutecznie nie wystarczy 


larny system operowania wzmiankami pra 
„trzebna jest tu specjalna kampania, wielka zdecy 


popu- 
afiszami. Po- 
na ofensy- 


wa, 
Do tej ofensywy dyrekcja orkiestry przygotowała się | przepro- 
wadzi ją niezawodnie z taką precyzją, z jaką Ją opracowała. 


aiis Jan Sebastian Bach 


„P' ABONAMENTY 
R. KONCERTOWE 

Tegoroczny sezon koncertowy 
rozpocznie się dnia 6 październi 
ka, Koncerty odbywać się będą 
systematycznie w każdy piątek 
tygodnia: (prócz Wielkiego Piąt- 
ku i piątku przed Bożym Naro 
dzeniem) w gmachu nowego tė- 
atru. W piątki przedstawienia te 
atralne bedą zawieszone, w za- 
mian czego teatr będzie czynny 
w poniedziałki, 

Dzieki tym zmianom zamiast 
00—800 osób miesięcznie, jak w 
ub, roku, obecnie z koncertów w 
tym samym czasie korzystać bę 
dzie około 3000- osób. 


Kenkurs pt.: 
Warszawa , TAMA siofia 


Historia wynalazków 


Pierwsza łódź podwodna zbudowa- 
na została w r. 1642, a twórca jej był 
holender K, Dreibel. 

Słatek parowy skonstruował w roku 
1807 Amerykanin Fulton, Wiekopomny 
wynalazek maszyny: parowej, dokona- 
nej przez Jamesa Wałła, wywodzi się 
x roku 1769, ; ECCO" 


ROZWIĄZANIE LOGOGRYFU | 
z nr 30. i 
Rabka, gryka, model, wagon. kro- 
wa, basen, mazur, Syc.w, Orzyc. 
Trafne rozwiczanie nadesfali: E, Ge- 
de -—— Mikoszewo, W, Brzycki — Lu- 
bawa, R. Mikulski — Szubin, Z. La- 
toszewska -— Bydgoszcz, +. Jankow- 
ski — Śrem, T. Sawicki — Wysoka. 
Nagrodę otrzymyłć: E, Gede, Miko- 
ezcwo, pow, Gdańsk, ; 


Aby ułatwić szerokim masom 
korzystanie z koncertów, dyrek- 
cja orkiestry zaprowadziła „a- 
bonamenty koncertowe" w cenie 
300, 400 i 500 zł miesięcznie (na 
4 koncerty) nieimienne. Abona- 
menty te bedą rozprowadzane w 
zakładach pracy za pomocą zw. 
zaw, i w stosunku do cen normal 
nych wyrażają się zniżką w wys. 
50 proc. Poza abonamentem żad- 
nych innych zniżek nie będzie. 


MAŁE WYSTAWY 
, Najnowszym  cksperymentem, 
jaki wprowadza dyrekcja orkie- 
stry. będą tzw. „małe wystawy“ 
plastyczne w gmachu teatru. 


„ Wystawy te tematycznie będą 
ściśle związane » twórczą pracą 
i życiem autorów wykonywanych 
w czasie koncertów dzieł muzycz 
nych, Czyli, że będzie to powiąza 
nie twórczości y, epoką — słowem 
uzupełnienie wrażeń słuchowych. 

Duży nacisk dyrekcja orkiestry 
kładzie równieź na tematyczne i 
graficzne wykonanie programów, 
które dadzą słuchaczowi podkład 
słowny koncertu. 


Zarówno dzięki wystawom, Jak 
f programom koncerty utrwalą 
się w, pamięci słuchaczy f nie 
przeminą bez pożytku na przy- 
szłość. : SĘ 


PORANKI SZKOLNE 


Jednym z akcentów zbliżenfa te 
gorocznych koncertów do mas 
będą koncerty dla młodzieży 
szkolnej w miątki e godz. 13. 
Młodzież podzielono na trzy gru 


„py. Dla każdej z tych grup odbęl. sii Sergtusz Prokofiew. TRG, 


Piramidówka 
Idąc z góry ku dołowi, należy wpir 


—— 


dzie się koncert raz w miesiącu. 
Koncerty będą poprzedzane pre- 
lekcjami, 


OD BACHA DO PROKOFIEWA | 


W ciągu sezonu odbędzie się 36 
premier symfomicznych, tzn. że 
żaden utwór nie powtórzy się w 
ciągu roku. Program obejmuje u- 
twory muzyczne od najstarszych 
do najnowszych czasów. — o 
Bacha do Prokofiewa, 

Szereg koncertów powiązanych 
będzie w pewne cykle, a więc u- 
słyszymy cykl muzyki romanty- 
cznej. narodowej, preludiów sym 
fonicznych, muzyki rosyjskiej i 
radzieckiej, cykl oper w ujęciu 
estradowym, cykl serenad itd. 


REWELACJE SEZONU 


W eiaru sezormu wystąpi 50 so 
listów, To zn niemal wszy- 
scy laureaci konkursu chopinow 


skiego, bachowskiego oraz laure- 


aci muzycznych nagród państwo 
wych, 

Nie ulega wątpliwości. że naj- 
większą rewelacją sezonu bedzie 
koncert Bacha w wykonaniu na 
cztery fortepiany przez laure- 
atów muzycznych nagród pań- 
stwowych stopnia:  Ekiera, 
Drzewieckiego, Hoffmanna i Woj 
towicza z towarzyszeniem orkie- 


Pomorska Orkiestra Symfoniczna ro 
stry pod batutą dyrygenta St. 
Wisłockiego. 

Niemniej interesujące będą: 
koncert muzyki chóralnej z u- 
działem bydgoskich chórów „Har 
monia“ i „Dzwon“ w towarzy- 
stwie orkiestry pod batutą dyry- 
genta Jana Krenza, cykl wszyst 
kich symfonii Beethovena zakoń 
czony IX Symfonią z orkiestrą, 
solistami i chórem, „Kantata o 
Stalinie“ Chaczaturiana (na 1 
maja) w wykonaniu orkiestry z 
chórem, montaż operowy „Stra- 
szny Dwór* i „Eugeniusz One- 
gin* z najlepszymi solistami O- 
pery Warszawskiej, wystawienie 
calej opery „Orfeusz i Eurydyka“ 
Gluecką z chórami w układzie 
estradowym, wieczór serenad z 
Ewą Bandrowską-Turską, kon- 
cert całej twórczości Mieczysła- 
wa Karłowicza w rocznicę jego 
śmierej itd, 


W 15 MIEJSCOWOŚCIACH 


Pomorską Orkiestra Symfonicz 
na składa cię z 53 muzyków, Na 
czele jej stoi dyr. Mieczysław 
Tomaszewski. Stałymi dyrygen- 
tami są: Edward Bury » Krako- 
wa i Jerzy Procner, młodv do- 
skonale zapowiadający się dyry 
gent, uczeń Waleriana Bierdiaje- 
wa. ? 

„W bież. sezonie orkiestra obsłn 
giwać będzie 15 miejscowości. w 
tym stale poza Bydgoszczą: To- 

dziądz, - Inowrocław, 


run, 
Włocławek, Chełmno i Świecie. 


sać wyrazy według podanego m 
nia. yrazy powstają przez kolej- 
ne dodanie wzgl. odjęcie jednej lite- 


Znaczenie słów: f) samogłoska; Ą 
zaimek; 3) rzeka w ZSRR; 4 z hiszp. 
pani, dama; 5) bożek starogermański; 
6) narwisko znakomitege astronoma 
włoskiego (1826—1873); 7) elektroda 
dodatnia; 8) płyn bezbarwny; 9) ro- 
dzaj utworu poetyckiego; 10) forma 
od czasownika „dać“; 11) samogłoska 

Dla ułatwienia podajemy całko- 
witą ilość liter, występujących w 
powyższym zadaniu: a — 9, d — 8, 
i — í, n — 6, 0 — 9, r — Í, t — í, 
ww=B.. 


komów || m 


Odpowiedzi Redakcji 
B, Łuczkowski ze Starogardu, Napisz 
cie nam, mile grono staroqardzkie, jak 
się czujecie w nowym roku szkolnym. 
Z. Kuchia—Wysoka, Czy odebrałeś 
książki? 


Ti y AEA 


«W lecie jakoś wszystko jest zno- 
Śniejsze, a więc i droga do oddal ẹj 
o kilka kilometrów szkoły. W zimie 
jednak mróz szczypał w uszy, śnieg 
rzucał tumanami pyłu w oczy. wiatr 
gryzł po twarzy i gołych rękach. A ja 
szedłem w łrepach, z zimnym karto- 
flanym plackiem w kieszeni, co chwi- 
la zanurzając się po kolana w sypkich 
zaspach śnieżnych. W szkole śnieg 
w łrepach rozpuścił sie i lodowate 
zimno przebiegało organizm, a spazma 
tyczny kaszel nadwerężał płuca"... 

Wyjętek ten, z „Pamiętników Chło— 
pów Polskich“ podajemy Wam dzieci 
dla ilustracji, w jakich warunkach eię 
kiedyś uczyła młodzież wiejska, 

A teraz spójrzcie na powy”sze zdje- 
cie. Oto również syn chłopski. Że 
inaczej żyje i uczy sie. poznać już po 
samym zdjęciu, prawda? 


NIEBĄDŹ ŁAKOMY 


— Nie jedz tak dużo tych czekoladek! 

Bardzo łakomy jest maly Tadek. 

C'o potem było, pewno już miecie: 

Dma dni być musiał na ś isłej diecie. 
M. 


kk w Owa TD 


czasie próby (część zespołu.) 


Koncerty szkolne odbywać sie bę 
dą również w Toruniu. Grudzią- 
dzu, Inowrocławiu i Włocławku. 
Mimo dużych trudności i nie- 
sprzyjających warunków, w ja- 
kich pracuje Pomorska Orkiestra 
Symfoniczna, ten wielki plan 
pracy i bogaty program bedzie - 
niewątpliwie w stu procentach 
wykonany. Tego Pomorkiej Or- 
kiestrze Symfonicznej życzymy. 


W zabytkowym gmachu - 
w Łowiczu powstanie 
Muzeum Regionalne 


ŁOWICZ PAP, W Łowiczu prowa- 
dzone eą prace nad restauracją za- 
bytkowegą gmachu po — misjonar- 
skiego, zniszczonego przez Niemców 
pochodzącego z końca XVII w. Robo 
ty restauracyjne i konserwatorskie 0- 
bejmuję obecnie część środkową 
gmachu oraz część ocalałą, zawiera- 
jacą kaplicę barokową z cenną poli- 
chromią i malowidłam, ściennymi 
pędzla malarza włoskiego Palloniego. 

Całość gmachu będzie odbudowana 
w r. 1945, natomiast już w roku przy- 
szłym znajdą tam pomieszczenie zbie 
ry Muzeum Regionalnego Ziemi Ło- 
wickiej, Są to przeważnie zbiory et- 
nograficzne i archeologiczne oraz ar- 
chiwalia, pochodzęce z dawnych mu- 
zeów łowickich — Miejskiego Muze- 
um im.  Tarczyńskiego i Muzeum 
Etnograficznego im. Chwalińskiej, 


Rzeczy 
ciekawe 


„ Najmniejezy aparat radlowy na 
świecie został ostatnio skonstru 


owany w Anglii. Jest to 4-lam 
powy odbiornik, który może być 
przewieszony przez ramię niczym 
aparat fotograficzny, Waga jego 
nie przekracza 2 kg. rozmiary zaś 
wynoszą: 28X14X5 em. 

Najmniejsz= fortepian świata, 
wielkości zwyklego zeszytu szkol 
nego wykonał niedawno wiedeń- 
czyk Falenberg. W najbliższym 
czasie zamierza on rozpoczać ma- 
sową produkcję tych miniatur. 

Najmniejszy traktor (20 razy _ 
mniejszy od zwyczajnego) został 
skonstruowany w ZSRR. Prze- 
znaczony on jest do robót nol- 
nych .na niewielkich obszarach 
i w ogrodach. "Traktor pracuje 
z szybkością 25—45 km na godz, 
i w ciągu dnia uprawić może ok, 
4 ha ziemi. 

Zebrał i opracował Zbider 
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. tym calkomicie jednolitą marstwą 


. apeluje Prezydium Miejskiej 


4: 


mum Nr 268 


alandatzyk 


Czwartek, 28 rorześnia 1950 r. 
drog Wacława, Eustachego, 
arka à 


BYDGOSZCZ = 


BRĘDARCJA | ADMINISTRACJA 
Ozerwonej Armii 20 — tel, 89-41, 82-42 
DZIAŁ PRENUMERATY I OGŁOSZEŃ 

usa Stalina 8 — tel 4-%0 


Z zycia Slr. Dem. 


Wojewódzki Komitet Stronnic- 
twa Demokratycznego w Bydgo- 
szczy organizuje w Świeciu důia 
29 bm. o godz. 19 w sali Powiato 
wej Rady Narodowej —  sprawo- 
zdawczy wiec poselski, na którym 
będzie przemawiał poseł Henryk 
Trzebiński, 

Prelegent omówi zagadnienia 
polityczne i gospodarcze naszego 
kraju ze szczególnym uwzględ- 
nieniem spraw rzemiosła, oraz 
problemy polityki międzynaroda 
wej. 


ie STOS PWS MY R GE ASA ZA ZEE AE 


ILUSTROWANY KURIER POLSKI 


Przed Il Tygodniem Propagandy i Radiofonizacji Kraju 


Radio w szkole i w Świetlicy 


jest najpotężniejszym środkiem krzewienia kultury i postępu 


Plan 6-letni postawił przed radiofonią polską wielkie zadania. 
Rozszerzenie programu audycji radiowych, budowa nowye 


ju: zradiofonizowanie w 1950 r. 


h sta- wszystkich szkół zelektryfikowa- 


cji nadawczych zdobycie kilku milionów nowych abonentów, 
rozbudowa urządzeń radiofonii przewodowej, stałe doskonalenie 
sprzętu nadawczego i odbiorczego oraz wyposażenia technicznego 
rozgłośni — wymagają nie tylko wielkiego wysiłku ze strony pra 
cowników radiowych, ale również odpowiednich ram organiza- 


nych na terenie woj. bydgoskie- 
zo, zaopatrzenie niezelektryfiko- 
wanych w aparaty bateryjne; zor 
ganizowanie młodzieżowych i 


cyjnych, 

Radiofonia polska odbudowana 
dzięki wybitnej i braterskiej po- 
mocy Związku ieckiego — 
od pierwszych swoich dni służy 
ideałom pokoju i postępu. walczy 
o wielką sprawę socjalizmu, |. 

, Obok szkoły i książki, radio 
jest najpotężniejszym i najdosko 
nalszym środkiem krzewienia 
kultury zasad postępu wśród 
najszerszych mas. Stad tak wiel 
kie znaczenie polityczne i kultu- 
ralne ma radiofonizacja kraju. 

Państwowe Przedsiebiorstwo 
Radiofonizacji Kraju postawiło 
sobie za zadanie w Planie 6- 
letnim. niezależnie od stałego 
zwiększania liczby radiowezłów i 
rozbudowy ich sieci. zająć się te- 


chnieznym ulepszeniem linii ra- 
diowych, polepszyć znacznie od- 
biór głośników radiowych. wpro- 
wadzić radiofonię wieloprogra- 
abonentów w 


Sensacją ubiegłej środy było nie- 
bieskie słońce nad Bydgoszczą. 
Około godz. 15 na niebie pokry- 


szarych chmur ukazała się niebieska 
tarcza słońca. Niebieskie słońce nie 
rzucało promieni, tak że tarczę moż- 
na było obserwować, jak to mómią 
„gołym okiem”. . | ga 

Zjawisko gromadziło na ulicach 
grupy przechodnióm, którzy komen- 
tormali ukazanie się niebieskiego 
slońca w różnoraki sposób. 

Nieco później tarcza słoneczna 
przybrała rażący kolor srębrny. 

— To jest znak na niebie, bę- 
dzie kataklizm — mómi jedna pa- 
niusia, gapiąc się na figiel słonecz- 
ny od kilkunastu minut. 

— Na pewno — potwierdza dru- 
ga — i miem nawet gdzie... . 

— No, no? — pyta paniusia. 

— A no u pani, bo jak postoisz fu 
jeszcze drugi kwadrans, to się spóźni 


mową, zaopatrzyć 
specjalne głośni"i radiowe. oraz 
założyć zbiorowe urządzenia ra- 
diowe w szkołach, świetlicach, 
fabrykach itp. 

Społeczny Komitet Radiofoniza 
cji Kraju. jako wyłonione ze spo 
łeczeństwa stowarzyszenie, sta- 
wia za naczelne zadanie propago 
wać polską radiofonie, oraz udo- 
stępnić korzystanie z jej warto 
ści kulturalnych. społecznych i 
wychowawczych najszerszym 
warstwom społeczeństwa polskie 
go, a w szczególności robotnikom 
oraz mało j średniorolnym chło- 
pom. SKRK pragnie. aby w Pol 
sce nie bylo ani jednego niezra- 
diofonizowanego mieszkania, wsi, 
szkoły. czy zakładu fabrycznego. 
Od roku 1947 akcję radiofonizacji 
kraju wspiera coraz intensywniej 
przez uświadamianie społeczeń- 
stwa o roli i znaczeniu radia. 

W drugim Tygodniu Propagan 
dy -Radiofonizacji Kraju, który 
bedzie trwał od 1—7 października 
br. SKRK postawiło sobie wiel- 
kie zadania. W tym celu utwo- 
rzył sie Wojewódzki Komitet Ob 
chodu Tygodnia. W skład komite 
tu weszli: do sekcji propagando- 


W świetlicy Bydgoskich Fabryk 


obiad, a mąż wróci głodny do do- 


mu i wiadomo... Mebli obradowało rozszerzone plenum 


zarządu okręgowego Zw. Zaw. Prac. 
Leśnych i Przem. Drzewnego, po- 
święcone realizacji zadań Planu 6-let 
niego. W obradach wzięli udział 
przedstawiciele rad zakładowych i 
dyrekcji poszczególnych zakładów 
Su Poi aaia ŚCI A AL E SE ACE A 


Eres 


KOLEJARZ. Dnia 2 października br. 
o godz. 17,30 odbędzie się w sali Sto- 
tówki Kolejowej przy ul. Zygmunta 
Augusta nadzwyczajne walne zebra- 
nie Klubu, 

* UWAGA PIŁKARZE. Ze względu 
na wyjazd I-szej drużyny ZKS „Ogni- 
wò‘ na mecz mistrzowski do Brodnicy 
ódbędzie się w piątek, 29 bm. w świet 
licy Prez. Miejskiej Rady Narodowej 
Ratusz schadzka piłkarzy. Obecność 
piłkarzy I-szej drużyny obowiązko- 
wa. 5 


Ratu my życie i zdrowie 
chorych niemowiąt 


biece jest koniecznym po- cjalną opiekę lekarską w. Ośrodkach 
OP > prawidłowego rozwoju | Zdrowia, aby nie PR, 
i utrzymania przy zdrowiu niemowle- | szego uszczerbku na zdrówiu; dotyczy 
cia, Nię wszysłkie jednak niemowlęta | to również: matki, i 
mogą odżywiać się mlekiem matczy- | Niezależnie od tego matka - daw- 
nym, a to z powodu braku pokarmu | „yn; otrzyma premię w wysokości 
u. matek; niemowlęta te, a jest ich |500 zł za litr mleka, Punkt zbioru mle 
spora ilość, ulegają często ciężkim ka kobiecego czynny w godz. od 9 do 
schorzeniom, prowadzącym nieraz do | 14_tej ; mieści się w Poradni dla Mat 
śmierci. Mleko kobiece An nA ki i Dziecka przy ul. Gimnazjalnej 11. 
j raz przedwcześn i ć ] 
tolarea paien Peera le- | Wszelkich informacji w tej aparis 
kiem który — podobnie jak przeta- udzielają: Punkt zbioru mleka mra y 
czanie krwi — ratuje bardzo często Gimnazjalnej 11, tel. 34-95; R A 
ich życie. Zdrowia przy ul. Wały Jagiell skie 
Jest wiele matek, które.mają nad- TAS z „rej ki dh A 
mi sarmu; hi i Dziecka — Now „31-27; 
oni ag di Aa A> Rady Ks. Skoryki 48, tel. 21-34; Nakielska 
i i nr 47, tel, 38-08; PI, Piastowski 17, 
Patoowej 22. Waan RZE DE tel. 15-25; Średnia 34, tel, 13-57; Smo 


$ leka zechciały oddać na po 
poer ginari aiemówiąć. Dziecko | leńska w tel. 38-45; Grunwaldzka 78, 
h tel, 21-26, 


matki - dawczyni ma zapewnioną spe 


Pierwszy 
sklep młodzieżowy 


w Świeciu 


W Świeciu młodzieżowa brygada 
produkcyjna, obsługuje sklep galan- 
łeryjny „Spólnoty Pracy“, Kierowni- 
czkę jest młoda, energiczna zetempo- 
wica Stefanią Walecka, 

Jest to pierwszy w Świeciu sklep 
obsługiwany przez młodzież, (H. S.) 
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Pomorscy pracownicy 


leśni i przemysłu drzewnego 
obradowali nad realizacją Planu 6-letniego 


szkolnych kół  radioamatorów 

PBI SOSW oras W ht Aa spól- 
wej jako przewodniczący dyr. j|©0z1eini produkcyjnych. u 
i ia mgr. Dzienisi wynikach _ dotychczasowej 
hi „fra noc działalności SKRK na terenie 


oraz członkowie kier. rozgłośni 
toruńskiej — Bąblewski, z KW 
PZPR — Królik, i przedstawi- 
ciele miejscowej prasy; przewod- 
niczącym sekcji orzanizacyjnej 
został dyr. Radiofonizacji Kraju 
— Niemirski, zaś członkami kier. 
okr. SKRK — Nowicki, insp. Gru 
szczyński. nacz, poczty — Krze- 
siński i przedstawiciele ORZZ — 
Bączkowski. PGR — Piotrowiak, 
ZSChł. — Kurek. radiowęzła — 
Suhkowski oraz z WKZSL. ZMP 
i Ligi Kobiet. É 

Sprawozdanie z dotychczasowej 
działalności radiofonizacji kraju 
wygłosił dyr. J. Niemirski, po 


woj, bydgoskiego mówia cyfry: 
zradiofonizowano 39 szkół, ,134 
świetlig, udzielaiac na ten cel 
subwencji ponad 5 milionów zł. 


czek j ulg na instalacje glośni- 
ków mieszkaniowych na sumę 
6.400.000 zł i dla najbiedniejszych 
1.200.000 zł. Razem udzielono po- 
życzek i ulg na sume 7.654.000 zł. 

Przykłady dzi..łalności SKRK 
można bv ieszcze mnożyć. wyli- 
czone jednak dotychczas dosta- 
tecznie jlustruja zakres działalno 
ści i metody nracy Społecznego 
Komitetu Radiofonizacji Kraju. 


Od 1 maia br. udzielono poży- | 


czym kier. okr. SKRK — Nowie- 
ki zapoznał zebranych z zadania 


mi, jakie postawił przed sobą do 
realizacji SKRK w II Tygodniu 


Skoncentrowanie wysiłków spo- 
łeczeństwa i jego pomocy w akcji 
radiofonizacji kraju — w szere- 


gach SKRK — jest hasłem dnia. 
Propagandy Radiofonizacji Kra- (b) 


Przygotowania do Miesiąca 
Propagandy Przyjaźni Polske-Radzieckiej 


Na konferencji poświęconej omó- |a do 20 pażdziernika br. zakładowe, 
wieniu przygotowań do MPPPR i pò- j szkolne j inne. 
wołaniu Woj. Kom. MPPPR w obec-| Przed Komitełami MPPPR stoi wiel- 
ności przedstawicieli: WKPZPR ob. | kie zadanie zbliżenia przez wszelkie- 
Murawskiego. SD ob. Czachowskiego, | go rodzaju imprezy i odczyty całej 
ORZZ. Wojska Polskiego i innych, | ludności polskiej do książki, pism, 
referat omawiający przygotowania do | filmu, techniki... Związku Radzieckie- 
MPPPR wszystkich organizacji poli- | go. Komitety zorganizują wystawy 
tycznych, społecznych i. masowych | obrazujące dorobek gospodarki Zwiżz 
wygłosił ob. Leczykowski z ZSL. ku paca odczyty i in. impre- 

Aż. ź zy. any tych imprez mają ustalić 
erorian moe per poszczególne komitety, Zw, Artystów 
7 listo LO .“ | Plastyków zorganizuje w listopadzie 

pada br. Dniem inauguracyj- ; 

nyńetaiesiąch" Sądzie * F-Hetopada, | 200e dziej plastyków okr. bydgow 

i : ę „8 OPACA, | „kiego i prace artystów Związku Ra- 
dzień rocznicy Wybuchu Wielkiej Re- | dzięckiego. Również inne organizacje 
ke ni Baca! kre i związki zobowiązały eię zorganiz0- 
i Pomoc Związku Radzieckiego to sk „gą zabili EDTA NN. WENEN 
gwarancja wykonania Planu 6-lemie- 
go i zwycięstwa Obozu Pokoju“. Do 
5 października br. powstaną Pow, 
i Miejskie Kom. MPPPR, do 15 gminne 


Przeowdniczącym 16 = osobowego 
Woj. Kom, MPPPR został prezes Za- 


nocześnie zostały powołane do Życia 
sekcje: organizacyjna — przewod. 


pagandowo - imprezowa — przewod, 
dyr. PTZP Rodziewicz, sportowa 


Krupka (x) 


pracy przemysłu drzewnego i leśne- 


rządu Okr. TPPR Józef Rakoczy. Jed- | q] 


ob. Mańkowski przedstaw, TPPR. pro- | PDT 


) — | przyczyni 
przew. Dąbrowski į młodzieżowa — | sprawności 


przew. wiceprezes Woj, Zarz, ZMP. |! niesienia poziomu obsługi konsu 


go, przodownicy pracy i racjonaliza- 
torzy. 

Omawiając zadania, stojące przed 
rzemysłem leśnym i drzewnym w 

lanie 6-letnim, przedstawiciel za- 
rządu głównego Związku — Jankow- 
ski stwierdził, iż Plan 6-letni przewi- 
duje m. in. trzykrotny wzrost pro- 
dukcji mebli. Dla wykonania tych 
zadań w ciągu 6 lat wybudowanych 
będzie m. in. 9 nowoczesnych tarta- 
ków, 4 fabryki mebli stolarskich, 41 
suszarni drewna, 3 nowoczesne fa- 
bryki płyt pilśniowych itp. Udział 
związku w realizacji Planu 6-letnie- 
go wyrażać się będzie nie tylko mo- 
bilizacją robotników do wykonania 


zadań produkcyjnych, lecz również 


wprowadzeniem stałej kontroli nad 
realizacją planu. Poważnym zada- 
niem związku jest stała troska o do- 
bro kadr, ich ciągłe szkolenie oraz 
wysuwanie na kierownicze stanowi- 
ska zdolnych robotników. 

Po referatach wywiązała się oży- 
wiona dyskusja, której głównym te- 
matem było zagadnienie niesie- 
nia wydajności pracy. 

„Jak pozytywne rezultaty daje ak- 
cja doszkolonia świadczy pien: 
Bydgoskich Fabryk Mebli. dziale 
tapicerskim tych zakładów doświad- 
czeni starzy fachowcy doszkolili w 
roku bież. 40 niewykwalifikowa- 
nych robotników. W wyniku tego 
produkcja tapczanów w fabryce 
wzrosła dwukrotnie, 


Jak robić leguminy? 


Oszczędne, smączne i higieniczne 
przygotowanie legumin nie jest rze- 
czą łatwą. Praktyczne wiadomości 
w tym kierunku mogą nabyć gospo- 
dynie bydgoskie na specjalnym po- 
kazie zorganizowanym przez B85 w 
piątek 29 bm. o so. 17 w sali Wy- 

ożyczalni Sprzętów Gospodarstwa 

owego przy ul. Wyzwolenia 1. 


Uwaga szachiści! 


w piątek 29 hm. 
o godz. 19 odbędzie sie ogólne zebranić 
gekoji szachowej ZKS Spójnia w lokalu 


przy Al 1 Maja 10. Człowków | nowo- 
wstępujących prosimy o pumktusine | gre- 
misine przyhycie, ze względu na ważność 
spraw (rondamie dyplomów za mistrz. mia 
sta, TI Liga, A-Glasa | symultan). 


MISTRZOSTWA SIATKÓWKI ORZZ 
KÓŁ SPORTOWYCH 

W niedzielę $. 10. o godzinie 11 na sta- 
diomie Związkowca organiruje ZS Związ- 
kowiec w porozum'eniu z Radą Kolt. Fiz. 
i Sportu ORZZ zawody siatkówki kół spor 
towych, które w swoich zrzeszeniach za- 
jęły piermsze miejsce, 

W zawodach biorą udział mistrzowsk:e 
Koła, które zajęły pierwsze miejsca w tur 
niejach siatkówki kół sportowych swoich 
zrzeszeń. 


PRZYGOTOWANIA DO MARSZÓW 
JESIENNYCH 

ŚWIBOTE (hs). PRIKP przygotowuje 
się skrzętnie do tegorocznych marszów je- 
siennych, Wy;tyćzono już programy dla 
LZS pów. świeckiego, które w najbl:ż- 
szych dniach roapoczną trewngi, oraz wj" 
znączono trasę dla zawodników miasta 
Świecia na szosie, biegnącej w kierumku 
Laskowiec. Marsze te odbędą się w SŚwie- 
ciu w dniu 15 października, Dla nie. 
zrzeszonych PIKKF postanowił przeprowa 
dzać treningi | to w każdy wtorek i pią- 
tek o godz. 17. 


„ POCZTOWCY UBIEGAJĄ SIĘ 
O ODZNAKĘ SPO 
"SWIECIE (hs). Ontèrnastu: pracowni» 
ków miejscowego Urządu Telekomunikacy) 
nego stanęlo ostatnio do trójboju o od» 
znake SPO. Wszyscy ze startujących wy- 
pełnili przepisane warunki, Reszta pra- 
ewników wyżej wymienionego urzędu weź- 
mie udział w zawiodach w najbliższych 
dniach. Trzeba zaznaczyć, iż jest to pierw- 
ary zażład pracy w powiecie świeckim, 
którego załoga w całości weźmie udział 
w zawodach o ołianakę BPO. i 
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TEATR ZIEMI POMORSKIEJ 
Czwartek | piątek — Mieszczan'a (19.80) 


KINA 
Pomorzanin: Ome) Kaukazy (1 eseria). 
Polonia: Praga roku 1848. Wolność: Pu- 
stelnia Parmeńska (LI sería). Orrel: Pan 
Prokouk | spółka, Gryf: Tobórz, Bałtyk: 
Czarodziejskie ziarno; Nikt mie nie wie 
(IIL seans). Bagatela: nieczy une. 


Seanse — Pomorzanin ! Wolność: 15.45, 
17.45 | 20.00. Orzeł | Bałtyk: 15.30, 17.45 
: 20.00. Polonia: 16.00, 18.18 1 20.80. Gryf: 
16.00, 18.00 i 20.00. 


DYŻUR APTEK 

Apteka Pod Lwem, ul. Grunwaldzka 31, 
tel. 84-31; Apteka Przy Bielawach, 41. 
1 Majs 91, tel. 23-61. 

Ważne telefony: Kom. MO 25-16. Pog. 
Ratunkowe POK 10-00. Straż Pożarna 
(11-11. Postój taksówek 26-55 ! 39-062 Inf. 
|. rekt. centr. miejsk ei 02. Buro a-rów 
inf centr m'eje vj 03 Boro n=priw m4, 
Przyjm telezr. (5 Zegartika U6 „eb z” 
22-27 la? kolej. 11 87 


i PROGRAM RADIOWY 


Na fali bydgoskiej — Piątek, 29. 9, 1850. 


650 Program lokalny dnia, 6.52 Komu- 
n'katy. 6.55 Muzyka. 1550 Dawna muzy- 
ka kameralna, 16:20 Bydgoski dziennik rā- 
diowy. 1685 Pieśni Nowowiejskiego w 
wyk, M. Jaglanki. 1650 Zycie jak'ch ma- 
ło — pogadanka A. Jachniny. 18.00 Naj- 
piękniejsze melodie. 18,45 Owowiądanie 
Cz. Czern owskiego pt. „Maszynista Bry- 
la“, 24.00 Zakończenie audrcj', hrmm. 


WAAAKIWONOWAONWWYWH HAWANA FARNY 


Na odbudowę 


Warszawy 


W celu epopularyzowania sportu 
kolarskiego Bydg. Okr. Zw. Kol. or- 
ganizuje w dniu.30 bm, wyścigi ko- 
larskie na Stadionie Miejskim z udzia 
łem najlepszych kolarzy Piły, Torunia 
i Bydgoszczy. z Schmitem, Walcza= 
kiem. Krausem na czele, 

Czysty dochód na odbudowę War= 


szawy. s 


Narada gospodarcza 
[PDT z klientami 


| PD” w Bydgoszczy zaprasza 
[społeczeństwo bydgoskie na „Na 
irade gospodarczą PDT z klienta- 
mi“ połączona z publicznym cig- 
znieniem loterii fantowej na od- 
| budowe Warszawy. która odbę- 
| dzieẹ sie w piatek unia 29.bm. o 
godz. 18 w Pomorskim Domu 
Sztuki przy Al, 1 Maja nr 18. 
Narada gosnodarcza PDT z kli 
entami pozwoli nawiązać ścisłą, 
i trwała laczność klientów z han 
em uspołecznionym. da spole- 
i czeńsiwu bydgostiemu możność 
zaznajomienia sie 7 działalnością 
oraz na drodze wzajemnej 
wymiany zdań i wniosków — 
sie do podniesienia 
zaopatrzenia i pod- 


CZA 


MISTRZOSTWA LEKKOATLETYCZNE 
ZES HANDLOWIEC 

BYDGOSZCZ (maj). SKS Handlowiec 
zorganizował mistrzostwa szkoły w lekko- 
atletyce w konkurencji męskiej i żeńskiej. 
M.sbrzostwa te odbywaly się na stadionie 
Spójni przy udziale 150 zawodników i za* 
wodaiczek, 

Wyniki techniczne — konkurencje me- 
skie: 60 m — 1) Trzeińsk! 7,8, 2) Mela $, 
3) Słotwifski 8,2; 100 m — 1) Trzciński 
12,2, 2) Drosd 12.3, 3) Mela 18; 1000 m — 
1) Bąk 3,00, 2) Stotwiński 3,02,9, 3) Przy» 
bysz 3,03,2; skok w dal — 1) Sip 5,53, 
2) Drosd 538, 3) Mela 5,08; rzut grana- 
tem — 1) Dalecki 58,40 m, 2) Trzejńskt — 
52,30 m, 3) Kwaśniewski 51,80 m; dysk — 
1) $ip 36,87 m, 2) Słotwiński 34,49 m. 3) 
Lewandowski 29,48 m; oszczep — 1) Sip 
34,80 m, 2) Słotwiński 28,75 m. 8) Trze.Ń- 
ski 27,25 m; skok wzwyż — 1) Drosd 1,47 
m, 2) Nowak 137 m, 3) Wachowiak 1,32; 
kula — 1) Sip 18,75 m, 2) Nowaczyk 18.20 
m, 3) Łybek 12,35 m; konkurencje żeńskie 
60 m — 1) Mroczkówma 8.9, 2) Suchorstka 
9,3, 3) Posadzy 9,5; 500 m — 1) Mrócze 
kówna 1,38,9, 2) Posadzy 1,48,1, 8) Wró- 
blęwska 1,45,4; skok w dal — 1) Suchor- 
ska 4,00 m, 2) Sułkowmsba 3,91 m, 3) Jusów 
na 3,90 m; skok wzwyż — 1) Mroczków= 
na 1,22, 2) Suchorska 1,17, 3) Kwiatkow- 
ska 1,17; kuta — 1) Jusówma 7,44 m, 2) 
Myłyk 6,82 m. 3) Suczkiewicz 6,67 m. 

Młodzież zrzeszona w SKS Handlowiec 
przez mistrzostwa te przygotownje się do 
igrzysk sportowych szkól zawodowych, ja 
kie odbędą się wiosną przyszłego roku, 


DWA MECZE PIŁKI NOŻNEJ 
W PRZECHOWIE 

SWIECIĘ (hs). Przechowską Spójnia 
zorganisowała ub. niedzieli dwa mecze pił- 
ki nożnej. Pierwszy pomiędzy old boya- 
mi a najmłodszymi obywatelami Przechó? 
wa zakończył się zwycięstwem juniorów w 
stosunku 4:38. W drugim meczu, który po 
wopowstała drużyna: Spójni rozegrała 2 
II drużyną świeckiej Gwardii zakończył 
się wynikiem remisowym 1:1 (0:0). Do- 
chód z powyższych imprez przeznaczono 
na odbudowę Warszawy, 


SMEREK E 


W porozumieniu z tak wybitnymi 
specjalistami, jak prof. Ali ben Na- 
pali, ob. Weronika Pypeć i p. Teofil 
Bzdurkiewicz — opracowałem pier- 
mszą część „Nomwegó Sennika Egip- 
skiego“ 
znać moich Czytelników z fragmen- 
tami tego dzieła, będącego rezulta- 
tem długotrwałej, prawdziwie mróm- 
czej pracy. Chodzi mi o to, by oso- 
by, bezkrytycznie mierzące m sny, 
nie były zmuszone do zasięgania ra- 


dy różnych kanciarzy i mydrrmigro- | 
szy, lecz miały do swej dyspozycji. 


fachoroy podręcznik, opracowany 
przez ludzi, znających się na rzeczy. 


DŁUGĄ i siwą brodę midzieć u 
siebie — pójdziesz na obiad do Go- 
spody. Ludorej i w pokorze ducha 
będziesz tam czekał na kelnera. 


HONOROWY dyplom od PMS-u 
etrzymać — nocleg m komisariacie. 

JAKO Eskimos siedzieć ro „igloo“ 
na Biegunie Północnym — najwyższa 
pora pomyśleć o węglu na zimę! 
MECZ piłkarski na promincji sędzio- 
mać — wpadniesz pod trammaj. 


MUCHY, pluskwy t karaluchy ni- 
szczyć — dostaniesz m prezencie set- 
kę „Mocnych”. 

OBDZIERANYM być z ostatniej 
skóry — pojedziesz m podróż i bę- 
dziesz się pokrzepiał m bufetach ko- 
lejorwych. 

POKĄSANYM zostać pres psa — 
garorzesz znajomość z pluskrami ro 
magonie 2 klasy. 

REGATY kajakowe me młasnym 
pokoju urządzać — maszeruj do ad- 
ayetyóg by sprawdzil stan da- 
chu. 


maj ważniejsze 
(ln- 
formator Powszechny, zeszyt IV) — Wyd. 
„Prasa Wojskowa”, Warszawa 1950. 

I. Dunajewsk!: „Pieśń o Ojczyźnie" (nu 
ty na głos ! fortępiam) — Wyd. „Prasa 


„ZBRR w <syfrach* — 
wiadomości o Zwiąsku Radzieckim 


Wojskowa“, Warszawa 1960. 

W. Krmuozinin: „Sława żołnierska 
pieśń LI Fromtu Białoruskiego (nmty na 
głos | fortepian) — Wyd. „Prasa Wojsko- 
wa”, Warszawa 1950. 

(Bt. Zoriam: „Džeko podróżnik* (qpowta- 
fanle ormiańskie), — Wyd. „Nasza Księ- 
garuia*, Warszawa 1950. r 

Michał Prievwin: „Kalendarz przyrody”. 
Wyd „Nassa Księgarnia", Wariyzawa 10050. 

Stamistaw Tłowsk! : 
, mie sceny w teatrze szkolnym 1 świetlico- 

wym“, — Wyd. „Nasza Księgarnia", War- 
szawa 1950. 

Aleksander Płwszkin: „Bajka o rybaka 
1 złotej rybce”. — Wyd. „Nasza Księgar- 
nia“, Warszawa 1950. 

At. Aldksandrzak, H. Koszutska, Z. Kwie- 
cińska: „Nasza klasa“ (czytanki dla ki. III 
wakoły pądstawowej). — Wyd. „Nasza 
Ksiągarmia*, Warszawa 1900. 

„Komsomolcy uwyciężają cmas” 
abionowa). — Wiyd. „Nasza Księgarnia”, 
Warszawa 1950. 


, niniejszym zaś pragnę zapo-. 


„Budowa | urządze- | |, 


Nowy sennik egipski 


SMACZNY, pożywny i obfity o- 
biad konsumoróać — po raz piąty m 
ciągu tygodnia przyniesie ci kelner 
kapuśniak i płucka na kwaśno. 


SZESNAŚCIE metrów materiałóro 


tekstylnych ro różnych sklepach na-. 


być — pozdromienia od mujka z Mi- 
lęcina, j 

ŚWIEŻE jajka ro Barze Mlecznym 
dostać na śniadanie — mygrana na 
10 loterii. f 

W CHARAKTERZE klowna m cyr- 
ku mystępować kupisz gotowe 
ubranie ro PTD. 

W. MAGLU być — żona myśle Cię 
po bilety na najnoroszy film. 

„ W „OGONKU" po mydło, agrafki 
i cebulę stać — kłania Ci się lekarz- 
psychiatra. , 

W. POSTACI sardynki m puszce 
zamieszkiróać — zostaniesz zatrud- 
niony jako konduktor m tramwajach 
miejskich. 


Copyright by..| Wszelkie prawa 
zastrzeżone! Przedruk, namet mwe 
fragmentach, zabroniony! > 

Za komitet redakcyjny „Sennika” 

JUR. 


ASPORT= 


Na marginesie zawodów Polska - Bułgaria 


Wysoki 


modelarstwa polskiego 


POZNAŃ. Na lotnisku w Ko- 
bylniey, pod Poznaniem, rozpo- 
częły się I Międzypaństwowe Ža- 
wody Modeli Latających. między 
reprezentacjami Bulgarii i Pol- 
ski, 

Spotkanie odbywa się w trzech 
kategoriach, a mianowicie: w 
kat, modeli o napędzie gumo- 
wym, modeli o napędzie silniko- 
wym i modeli szybowców wyczy 


nowych, W każdej kategorii star S 


tuje po dwóch zawodników z 


.|dwoma modelami, Zawody rozpo 


częły się od startu modeli 
wców wyczynowych. 
Według nieoficjalnych wyni- 
ków, najlepszy czas w tej kate- 
gorii uzyskał Polak — Śmieja — 
16:15,0, Model drugiego z Pola- 
ków — Tomaszewskiego przeby- 
wał w powietrzu 3:55,0, Model 
najlepszego zawodnika  bułgar- 
skiego Bodurowa uzyskał czas 


szy- 


(maca | 2:28,0. 


W kat. modeli o napędzie gu- 
mowym najlepszy wynik osią- 


Szofer i siła biurowa po | Zarządzę domem na | projektory kinowe, wąs 
irzebni Bydgoszcz, Grun | wsi, mieście — kultural | kofaśmowe — mikrosko 
waldzka 14/2 (0712|nych osób, Oferly IKP | py — fołoaparaty—cyr- 
Kobiety do  skubania|B/Jgosrcz „Zaułana”. | kle — szłopery — gola. 
drobiu zatrudnt Tuczar. z ca, kupuje J. Pujdak 
nia Droblu przy Zakła. JF zamiany | | 5% kowska 83. 


dach Mięsnych w Nakle 
Praca akordowa wysoko 
płatna. Załoszenia w 
Sekcji Kadr — Nakło, 
ul. Sgdowa 14. (4983 


RADIO 


PROGRAM RADIOWY NA PIATEK, 29. 9. 1950 r. 

6.00 Początek audycji, — klas 6 i T 14.50 Muzyka 
5.08 Sygnał osasu. — 5.05 | rozrymikowa radziecka, — 
m mnalfabe- 
5.10 Audycja tyzmem. 15.30 Węądrujemy 
dta wsi. 5.20 Koncert dla po Potsce — audycja dia 
świata pracy. 6.00 Stresz- świetlic dziecięcych. 17.00 
czenie wiadomości poran- |iDzienmik popołudniowy. — 
nych. 6.05 Gimnastyka. — 17.15 Muzyka, 17.45 Wiśród 
615 Koncert. 6.45 Program maszych przyjaciół. 
dnia. 7.00 Dziennik poran- | Fragment powieści Bmila 


Streszczenie  miadomości | 15.20 Walka 
pora ninych. 


ny. 7.15 Muzyka. — 8.00 Zoll. 19.20 
Streszczienie 
porajamych-. 8.05 Przerwa. | 

i 


11.50 Głos mają kobiety, — 


Mieszkanie — wygoda- 
mi Toruniu — zamienię 
na Bydgoszcz Ofert, IKP 
Bydgoszcz „699 


wiadomości iRozgł. Wrocławskiej. 19.40 
Metod yczny kurs. języka mo 
sytiskiego. 19.46 Rezerwa. - 
11.57 Sygnał czasu | hejnał 20.00 Dziennik wieczor- 


PODZIĘKOWANIA 


Wszystkim, którzy odda 
li ostatnią przysługę śp. 
dr Słanisławowi Suskie. 
mu-Hausner, a w szcze- 
gólności Przewielebne. 
mu Duchowieństwu, ko- 
legom zmarłego, przy- 
jaciołom, zna'omym za 
okazana życzliwość skła 
da nalserdeczniejsze po 


(0699 


dziękowanie. Rodzina. 
Włocławek, wrzesień 
19.00 | 1950. (4979 
zm: ax | [moni] 
Unieważniam zagubio- 


ną legitymacje kolejową 
wydana DOKP Gdańsk, 


s wieży Mariackiej, 12.04|ny. 20.30 Koncert masowy. Z, 
Dziennik południowy: 12.16 81.15 Zagadnienia kalbura- pok wj Roman 

Kwadrans piosenek. 12.80 |me. 21.30 Muzyka | yawe Gardeia. (0713 
Audycja dla wsi. 12.45 Na |ności, 22.00 Nowej pieśni NTRGTWA TOT TED 
pzy dr nutę. 18.15 Przer-|słowa. 22.16 Koncert a Bu Unieważniam zagubio- 
wa. 18.26 Program dmia. |dapesztu, 23.00 Ostatnie | ny dowód PKP nr 
18.80 Audycja . szkolna | wiadomości. 28.10 Program | 1078665 — Behrendt Je 


„Dzieci słuchają mmazyfki* 
18.50 Koncert solistów. — 
14.20 Rezerwa słowna, — |Śuity. 


14.30 Amdycja szkolna dla! audycji, hymn, 


I 


REDAKCJA 
Armii 


ul. Czerwonej 20. 


faxi 


ma dzień nastgpmy. 
24.00 Zakończenie 


ADMINISTRACJA W BYDGOSZCZY 
k — Telefon 
DZIAŁ OGŁOSZEŃ I PRENUMERATY 


(0714 


Czytaj IKP 


28.15 | rzy, Kornałowo. 


nr 38-41 1 33-42, 
W BYDGOSZCZY 


z k= ——n A 0 


Żandarm hitlerowski 


zawiśnie 
na szubienicy 
POZNAŃ (H). W listopadzie ub. | 


roku wydany został władzom sę 
skim przestępca wojenny Ernest Eok, 
który w okresie okupacji, ąc ko- 
phas Ae posterunku żandarmerii 
na terenie powiatu kaliskiego, znę- 
cał się nad ludnością polską. 


Obecnie Ernest Eck stanął przed 
Sądem Apelacyjnym w. Poznaniu, któ 
ry sprawę rozpatrywał na sesji wy- 
jazdowej w Kaliszu. Zarzuty zawar- 
te w akcie oskarżenia, że brał on u- 
dział w masowym wysiedlaniu Po- 
laków oraz w licznych aresztowa- 
niach “i obławach, zostały przez | 
świadków w. całej AE po- | 
twierdzone. Eck pełnił kolejno funk- | 
cję kom. poster. żandarmerii w Ka- | 
mieniu, Jastrzębnikach, Pamięcinie i 
Blizanowie pow. kaliskiego. Jego sto 
sunek do ludności polskiej był nace- 
chowany brutalnością i okrucień- 
stwiem. toteż wielu spośród ujętych 
w. aresztowanych zginęło w obo- 
zach koncentracyjnych. 


Sąd skazał Ecka na karę śmierci 
z utratą praw publicznych, a jedno- 
cześnie zarządził przepadek jego ca- 
łego mienia na rzecz Skarbu Pań- 
stwa. 


poziom 


gas dotychczas mistrz Polski 
araban — 2:58 min. Model naj 
lepszego zawodnika bułgarskiego 
Dżondzarowa utrzymywał się w 
powietrzu 58 sek. 


W- kat, modeli o napędzie sil- 
nikowym, model mistrza Polski 
Czwartosza uzyskał w locie śliz- 
gowym 78 sek.. a model Aseno- 
wa Bułgaria — 145 sek, 
Kierownik ekipy bułgarskiej 
taniow stwierdził, że zawody 
te świadczą o wielkim postępie 
polskiego modelarstwa. „Polscy 
zawodnicy zaprezentowali wyso- 
ki poziom i mają dokonałe mode 
le, Nasi zawodnicy — powiedział 
Staniow ustępują Polakom 
wyraźnie i chętnie korzystają z 
doświadczeń i rad swoich prze- 
ciwników, Spotkaniem tym chce 
my nawiązać ścisłą wspólpracę z 
Polakami“, 


Tragiczny zgon 


Alfreda Smoczyka 


WARSZAWA. We wtorek, 26 
bm. bawiący na urlopie w Kąko- 
lewie, pod Lesznem Wielkopol- 
skim, wielokrotny mistrz. Polski | 
na żużlu — Alfred Smoczyk zgi- 
nął śmiercią tragiczną Jadąc w 
godzinach wieczornych na moto- 
cyklu drogą z Kąkolewa do Le- 
szna, 

Smoczyk. wraz z Jądącym z 
nim znanym raldowcem Kuśmir- 
klem, podczas mijania samocho- , 
du ciężarowego wpadli na drze- 
wo. Smoczyk zmarł w drodze do 
szpitala, a Kuśmirek Jest ran- 
ny. 


$konecki i Piątek 
przegrywają w finale 


BUKARESZT. We wtorek od- 
było się dokończenie finałowego 
spotkania w grze podwójnej meż- 
czyzn Skonecki, Piątek — Ca- 
ralulis, Szmidt, w ramach między 
narodowych mistrzostw teniso- 
wych Rumunii. W dniu poprzed- 
nim para polska wygrała pier- 
wszego seta 6:4. Spotkanie przer 
wano z powodu zmroku, 

Dokończenie przyniosło noraż- 
kę Polaków. którzy ulegli mi- 
strzowskiej parze Rumuni; Qara- 
lulis — Schmidt 3:6, 5:7, 1:6. Spot 
kanie to było ostatnim w mięgtrzo 
stwach tenisowych Rumunii, Mi 
strzostwa zakończyło uroczyste 
rozdanie nagród. 


PRENUMERATĘ ZLECONĄ PRZYJMUJĄ DO 20 KAŻDEGO MIESIĄCA WSZYSTKIE | DO 
URZĘDY I AGENCJE POCZTOWE ORAZ LISTONOSZE. — 


Czcionki i tłok Drukarni Spółdzielni Wydawniczej „ZRYW“, w Bydgoszczy, ul. Czerwonej Armii 


| wil także Zdzich Kowalski z Sia- 


PRENUMERATĘ POD | EN 


ILUSTROWANY KURIER POLSKI memme Nr 208 ion 


-~ Szkolimy młode talenty ; 


Z nowym rokiem szkolnym zostala ofrarta m Zakopanem Państwo- 


ma Szkoła Muzyczna kształcąca i rozmijająca talenty, które często spo- 


lyka się u miejscowej młodzież 
szkóly nauka trwa 7: lat a » 


i dorosłych. 
odzieżowym i dla dorosłych 5 lat. 


W dziale rybi u tej 
m 


roku do Szkoły Muzycznej w Zakopanem uczęszcza. ponad 92 uozennie i 
uczniów. Na zdjęciu: Klasa fortepianu. (Przy fortepianie uczentca II kla- 


sy — Anna Gościńska). 


(4 


cyklu: Młodzi kroczą 


(Foto — Film Polski) 


rzód ! 


Chłopiec z łempeeamentem 


Koszalin, we wrześniu ; 

Jeszcze nie tak dawno hasa? | 
z chłopakami po polach i łąkach | 
sianowskich, Wyręczał ojca w | 
pracy. Miał dopiero 16-ty rok, ale | 
budowa ciała į muskuły wskazy- 
wały, że jest znacznie ' starszy. 
Był również zapalonym sportow- 
cem miejscowej „Spójni“. „Miał 
w sobie dużo energii. W. czasie 
gdy zapalał się, używając często 
niedozwolonych chwytów w sto- 
sunku do graczy przeciwnej dru- 
Żony, za co został nawet w „Spój 
ni“ na pewien okres czasu zawie 
szony., Brutalem jednak nie byl, 
a raczej chłopcem z temperamen 
tem „który, należycie skierowa- 
ny ku szlachetnym celom, mógł 
iść naprzód ku szczytnym zada- 
niom. 


A okazja ku temu szybko się 
znalazła, Z początkiem aA 


| szkolnych dowiedział się od ko- 


legi, że w Koszalinie przeprowa- 
dzona jest akcja werbunkowa 
młodych spod znaku ZMP, bryga 
dy młodzieżowej, budującej nowe 
zupelnie miasto — Nową Hutę 
na wzór Komsomolska na Dale- 
kim Wschodzie, nad Amurem. 


Nie namyślając się długo, po- 
wziął z miejsca stanowcze posta 
nowienie zapisania się i wyjaz- 
du, O Nowej Hucie coś nie coś 
słyszał ze „Sztandaru Młodych”, 
którego był stałym prenumerato 
rem, Wiedział coś nie coś rów- 
nież o tym od prelegenta wygła- 
szającego referaty w szkolnym 
kółku ZMP, W tej chwili jednak 


| najważniejszym punktem zwrot- 


nym dla niego, wkraczającego do 


|piero nieśmiałymi kroki w nie- 


odgadnioną przyszłość, była chęć 
wyrwania się z domu. ujścia spod 


|„twardej* ojcowskiej reki, wyru 


szenia w Świat i poznania jego 
ukrytych tajemnic, 


Z załatwianiem formalności po 
szło szybko, W drugim dniu sfor 
mowana brygada młodzieżowa 
ZMP, której żywą cząstkę stano 


nowa, ze śpiewem na ustach ma | 
szerowała w kierunku dworca 
kolejowego, żegnana łzami ko- 
chających matek, 


Za Kowalskim jednak nikt nie 
płakał, Wyjeżdżał wbrew wolj ro 


dziców. Tylko ojciec wieczorem, 
nosząc ukryty w głębi eerca żal, 
zmieszany z tajoną złością, powo 
dowaną nieposłuszeństwem syna, 
przy kieliszu: wódki szukał uko- 
jenia.. Ciągnął już nie wiadomo 
który kielich z rzędu, wymawiał 
przy tym brzydkie słowa. będące 
odbiciem jego stanu duchowego. 


Dwumiesięczny turnus przy bu 
dowie Nowej Huty szybko minął. 
Z początkiem września młodzież 
wracała z prac wykonywanych 
w ramach „Służby Polsce", Wra- 
cał również Kowalski z koszaliń 
ską brygadą młodzieżową ZMP, 
pracującą przy budowie miasta 
młodych — Nowej Huty. Do Sia- 
nowa wracał sam. Kolegą Zbi- 
gniew Mita nie wrócił, został še- . 
kretarzem 6 kompanii 47 prez 
ZMP. A zresztą niė było į do ko- 
go wracać, Był sierotą, Tu przy- 
najmniej ma ludzkie traktowa- 
nie, wytczy się zawodu, który 
mu zapewni w przyszłości lepszą 
egzystencję, 


Bo czyż nie jest zaszczytem two 
rzyć miasto rękoma młodych, 
skrzywdzonych przez życie i zry 
wających na zawsze z koszmarną 
kapitalistyczna przeszłością, by 
na jej gruzach budować nowy 
lepszy świat? 


Na wieść o powrocie junaka 
Kowalskiego zbiegli się sąsiedzi, 
znajomi i koledzy. Zarzucano go 
różnorakimi pytaniami, Odpowia 
dał į udzielał nowych wyjaśnień, 
zamykających się w słowach: 


— Budujemy nowe 100-tysięcz- 
ne miasto, Powstaje ono reko- 
ma mlodych. Na jego obszarze i 
w pobliżu powstało 16 kilome- 
trów linii kolejowych, 80 km 
dróg kołowych, wykopano i prze 
wieziono milion metrów sześcien 
nych ziemi, Pomocą w pracy słu 
żą nowoczesne maszyny, ofiaro- 
wane Polsce przez Związek Ra- 
dziecki. Dzięki połączonym wysił 
kom ludzi i maszyn. znikają 
wzgórza, powstaje gładka rów- 
na płaszczyzna na której w szyb 
kościowym tempie rosną w 0- 


czach nowe bloki mieszkaniowe. 


Zwartym marszem kroczą mło- 
dzi, w nową epoke twórczego s0- 


cjalizmu! 
Edward Kozloł. 
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—Popalrz ino, Agatko, widocznie podczas transportu łak ją polłukli, 


ið — telefon 18-96, . x 


ŁOSZBNIA drobne po 50 zł za słowo. Minimalna opłata 
10 słów. Maksymalna ilość 30 włów. Ogłoszenia milimetr, : 
tukście 360 zł, za tekstem 150 zł, nekrologi 100 zł za 1 mm. 


ralissimusa Stalina 2 (Pod Arkadami), Tel. 24-29. OPASKĄ WPŁACAĆ NA KONTO PKO nr VI-1861, w ic 
za nledoręczenie pisma, spowodowane siłą wyższą, nie REDAGUJP: KOMITET REDAKCYJNY z!oszenia w specjalnej rubryce 1000 zł za 1 wiersz 
odpowiadamy. — Rękopisów niemamówionych Redakcja WYDAWCA: SPÓŁDZIELNIA WYDAWNICZA „ZRYW“ | -mowy (za tekstem). W niedziele | święta 50%, dnożej.. 
nie zwraca. — Za ogłoszenia Redakcja nie odpowiada. BYDGOSZCZ, UL. CZERWONEJ ARMII 20 — TEL, 38-41 4 38-42, i terminowe zamieszczenie ogłoszeń nie odpowiadamy, 


